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w Czechosłowacji 50 haterzy 
w Niemczech 7 fenigów, 


f 
10 óroszy w Gdańsku 10 fen. gdańskich 
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Karelickiemu grozi kara Śmierci 
sledziwo prowadzone jest w trybie doraźmyzm 


Karelicki osadzony został w tej samej celi, gdzie spędził 
ostatnie chwile Fagas 


(d) Leon Karelicki, który przed trze” 'prokuratora dr. Markowskiego, ślędz- kiego, lub też zastrzelonego. Stwier-|dniach przyszłego tygodnia na posie- 
ma dniami w tak zwanym „salonie Spor two przeciwko Karelickiemu od dzić należy, że zeznania ich Są bardzo dzeniu gospodarczem sądu okręgowego 
towym* przy ul. Piotrkowskiej 90 za- wczorajszego wa j 'sprzeczne. Jedni bowiem twierdzą kate- zapadnie ostateczna decyzja, w jakim 
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strzelił Bolesława Millera, został w dniu PROWADZONE JEST W goryćznie, że Karelicki strzelił do Mil- | trybie odbędzie się rozprawa. 
wczorajszym przewieziony z wydziału NYM iera w momencie, gdy ten wyciągnął Karelicki w więzieniu podobnie jak 
śledczego do więzienia przy ul. Koper- i dlatego nóż, pozostali jednak oświadczają, że poprzednio i w wydziale śledczym ZA 
nika. Osadzono go w celi, w której prze | GROZI MU KARA ŚMIERCI. = |Miller nawet nie groził Karelickiemu| CHOWUJE SIĘ ZUPEŁNIE SPOKOJ- 
siądywał “| Obecnie sędzia śledczy przesłuchuje śmiercią. ) NIE. | 
DO OSTATNIEJ CHWILI SWEGO ŻY- | wszystkich świadków poprzednie już | O ile władze dojdą do wniosku, że| . Twierdzi on w dalszym ciągu, że 
CIA NIEDAWNO POWIESZONY FA- zbadanych przez policię, policja zaś w Karelicki nie działał w obronie włas: |działał w obronie własnej i gdyby nie 

GAS, |dalszym ciągu jeszcze bada te osoby, nej, prawdopodobnie stanie on przed są strzelił do Millera, to tenby go zamor- 
zabójca byłego Sekwestratora magi- które dotychczas wogóle jeszcze nie by dem doraźnym. Rozprawa w tyin wy- | dował. 
strackiego Sztarka, poprzednio zaś Ła- ły przestuchane. padku  odbyłaby się prawdopodo mie | Dziś zabójca ma być ponownie prze 
miucha, oraz inni groźni mordercy. Przestuchano ogółem 16 osób. Są to; w przeciągu najbliższych 10 dni. |słuchany przez sędziego śledczego. 

Jak nas informują, na mocy decyzji wyłacznie przyjaciele i znajomi Karelic-'. Informują nas, że w pierwszych 
ESRR A 


SITASZNA zemsta horzuconej dziewczyny 


Oblała kwasem solnym swego b. przyjaciela, który 
dzenie ministerstwa spraw, wewnętrz- powracał z kościoła, gdzie odbył SIĘ jego ślub 


nych w sprawie Święta dnia 11 listo- (dg) Dziś o godz. 8 rano rozegrał sięlulicy Nawrot 42, zerwał z poprzednią rzucona kochanka napadła nań w bra- 
pada. W myśl zarządzenia wszystkie u- w Łodzi wstrząsający dramat miłosny, {swą przyjaciółką, której oświadczył, że mie i oblała go kwasem solnym. 
rzędy, instytucje i biura państwowe, bę U dozorcy domu przy ul. Nawrot 45 od niema zamiaru więcej się z nią spoty- Słomowski doznał dość ciężkich po 
dą w dniu tym nieczynne. pewnego czasu zamieszkiwał w charak-ikać. i |parzeń. Dziewczynę aresztowano. Sta 
Równocześnie podobne zarzadzenie terze sublokatora 31-letni Leon Śłomow| Józefa Pawlak nie chciała się pogo- nęła ona przed łódzkim sądem okręgo- 
w sprawie szkół otrzymało  kurator- ski, robotnik sezonowy. Słomowski da-jdzić ze- swoim losem. |wym, który skazał ją na rok więzienia. 
jum okręgu szkolnego w Łodzi. We wniej utrzymywał bliższe stosunki z Zdarzało się bardzo często, że przy- Skazana złożyła dość wysoką Kaucję i 
wszystkich szkołach średnich i pow- niejaką Józefą Pawlak. : chodziła do mieszkania Słomowskiego przebywała na wolności do rozprawy 
szechnych w dniu 11 listopada — w Przed pięciu miesiącami, gdy za-ji groziła mu, że się z nim rozprawi. Sło w sądzie apelacyjnym. W międzycza- 


- TF listónada 
szkciy iinstytiucje puri- 
stwomwe są nmiectwranie 

i Łódź, 7 listopada. 
„ (it) W dniu wczorajszym urząd wo- 
jewódzki w Łodzi — otrzymał zarzą- 


rocznicę otrzymania niepodległości — 
lekcje zostają zawieszone. 


Odczyt o Sowietach 
na uniwersytecie 


praskim 
nie doszedł do sf utfżua 


, Praga, 7 listopada. 

Dziś na uniwersytecie czeskim w 
Pradze odbyć się miał odczyt Jelezacji | 
studentów, która bawiła niedawno w 
Sowietach. Wśród zaproszonych gości 
znalazł sie również rektor uniwersyte- 
tu, prof. Piekar, i przedstawiciel dyplu 
matyczny Sowietów, Arosjew. Przed 
rozpoczęciem odczytu zjawił się na sali 
komisarz policji. Przewodniczący Taw. 
Filozoficznego zaprotestował KZ | 
ko obecności funkcjonarjusza policjj w 
lokalu uniwersyteckim. 

Komisarz policji oświadczył, iż wy- 
pełnia rozkazy władzy przełożonej. Na 
prośbę przewodniczącego, rektor uni- 
wersytetu i dziekan wydziału filozo- | 
feznego zwrócili się przez telefon do 


prezydenta policji. który jednak oświad : 


Opony samochodowe jako makulatura 


czył, iż komisarz musi byé obecny na 
odczycie, Przewodniczący Stow. Filo- 
zoficznego oświadczył wówczas, iż od 
czyt nie odbędzie się. Senat uaiwersyte 
tu zajmie się jutro na nadzwyczainem 
posiedzeniu rozpatrzeniem tej sprawy. 


G&G: dhì w Berlinie 
wyf Poi pdczyć 

Berlin, 7 listopada. 

Z Hamburga donoszą. ; 
powrotnej z Londynu z konferencji 0-| 
kragłego Stołu przybędzie tam około 24 
listopada Gandhi, celem wygłoszenia | 
odczytu l 


warł 
Chojnacką, córką dozorcy domiu przy 


Zzznaniaświadków procesie brzeskim 


Wczoraj doszło deo 


estreżo imcydemiun 


BPomicdzg brong a prohurarorem 


Warszawa, 7 listopada. 

Wczorajsza razprawa sądowa prze- 
ciwko b, więźniom brzeskim trwała tyl- 
ko dwie godziny. Przed sądem prze- 
winęło się 8 świadków oskarżenia prze- 
ważnie uczestników kongresu i funkcjo- 
narjwszy policji, Jako pierwszy zezna- 
wał kierownik urzędu pocztowego La- 
skowicz. Zeznania jego dotyczą oskar- 
żonego Sawickiego. 

Następnie zeznaje św. Benendo, na“ 
uczyciel ludowy. Jak się okazuje jest on 
członkiem nartji -PPS, Benendo: oświad- 
cza, że nie słyszał na kongresie by u- 
chwalali jakąś rezólucię, 

W dalszym ciągu świadek nie. ier 
dza zeznań złożonych w śledztwie. Po 
tem oświadczeniu _ 


[DOCHODZI DO OSTREGO ZATARGU 
| MIĘDZY OBRONĄ. „A PROKURATO- 


Ną sali rozpraw powstaje tumult: Z 


ław oskarżonych padają rozmaite okrzy | 


ki. Następnie zeznaje jeszcze szereg 
świadków oskarżenia, przeważnie rolni- 
ków, którzy nie orientują się w tej spra- 
wie i zeznania ich nie wnoszą nic nowe- 


W dniu dzisiejszym złożą ważne ze 
znania komisarz Banko, który występo- 
wał w procesie o zajścia w dniu 14-go 
września i zamach na Marszałka Piłsud 
skiego. Pozatem zeznawać będą świad- 
kowie Tulc i Murawski, którzy niedaw- 
no należeli do PPS. i w poprzednich pro 
cesach zeznawali przeciwko partii. 


Siraży Sramicznej udało się zliłswi- 
dowaé wielka akcje przesmyśłmiczeą 


Katowice, 7 listopada. 


Straż graniczna zatrzymała kjlka wa 


Śląska straż graniczna wpadła na |gonów, które zawierały 4,000 kg. opon. 
trop szeroko rozgałęzjonej akcj prze-| W związku z tem sensacyjnem odkry- 


mytniczej jaką prowadziła firma ekspe- 


ma ta przemycała w ładunkach wago” 

nowych, 

OPONY SAMOCHODOWE, DEKLARU 
JAC JE JAKO MAKULATURĘ, 


ciem przeprowadzono szereg areszt0- 


że w drdze dycyjna Paździerskiego w Bytomiu. Fir! wań, Straty poniesione przez skarb pań- 


stwa są znaczne przyczem przy tym ie- 
dnym transporcie wynosjy one 18,000 
złotych, 


znajomość z 24-letnią Leonardą mowski lekceważył sobie te groźby. Pe sie Słomowski w dalszym ciągu spoty 
wnego dnia gdy wychodził z domu po- | 
umie oSA 


kał się z Chojnacką, z którą zamierzał 
się żenić. 

Dawna kochanka po wyjściu z wię- 
zienia w dalszym ciągu go napastowa- 
ła. lecz młody mężczyzna nie wiele su 
bie z tego robił. 

Dziś o godz. 7 rano w kościele Św. 
Krzyża przy ul. Sienkiewicza odbył się 
ślub Słomowskiego z Chojnacką. 

Po uroczystości małżonkowie wraz 
z teściem 76-letnim Melchiorem Choj: 
nackim udali się do jego mieszkania, rti 
szczącego się w domu przy ul. Nawrot 
42. W chwili, gdy znaleźli się w bra- 
(mie tego domu, zastąpiła im droge Jó- 
jzeia Pawlak. i 

Dziewczyna szybkim ruchem wyciąg 
nęła z pod palta garnek z kwasem sol- 
nym i oblała wchodzących gryzącym 
płynem, 

Rozległy się przeraźliwe krzyki. Sło- 
mowski i Chojnacki doznali bardzo cięż 
kich poparzeń twarzy, 

- -Zaałarmowano niezwłócznie progoto- 
wie, które udzieliło im pomocy lekar- 
skiej, a następnie przewiozło do szpitala, 

Słomowskiemu prawdopodobnie nie 
uda się uratować wzroku. 

Młoda dziewczyna po dokonaniu 
strasznego czynu, usiłowała zbiec. Prze 
chodnie zatrzymali ja jednak i przemo- 
cą sprowadzili do lokalu 8 komisarjatnu. 
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Puma thri ro czasie mem 
(d) W fabryce Silberberga przy lty Zá- 
<chodniej 59 w czasie pracy przy masz”ńce dü- 
znał uszkodzeń cielesnych robotnik Józef Miko- 
łaiczyk (Dobra 4). Ofiarą podobnego wypadku 
w fabryce Eiserta padł robotnik Bolesław Megi- 
decki (Obywatelska 2) i w fabryce hłoffr'chtera 
iprzy ulicy Kątnei 15 robotnik Stanisław Lewaj 
dowski (Księży Młvn 8). 
Poszkodowanym udzieliło 


pomocy lekar- 


skiej pogotowie kasy chorych 
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Kobiety na usługach czrezwyczajki 


Hisferyczki, sadysfki, mścicielki, staja się hezwolnem narzędziem G. P. U. 


Kciąścia w swe sieci nawet najbliższe sobie osoby powodu- 
| | jąc ich aresztowanie i stracemie 


Jedna z najpotężniejszych instytucji na 
świecje G, P. U. w Rosji sowieckiej, 


dawniej zwana czrezwyczajką, posiada 'dzo wybitne stanowisko. Na swe nie- mieszkania swej przyjaciółki, 


tak misterny plan działania, ucięka się 
do tak wyrafinowonych środków, byle 
tylko dopiąć celu, że odnosi niekiedy 
wrażenie, zupełnie zresztą w wielu wy- 
padkach słuszne, iż niema człowieka na 
świecie, który zdołałby się wyplątać z 
tej gęstej pajęczyny, jaką rozsnuwa do- 
okoła swej ofiary Q. U. P. 

Na jej usługach stoją nietylko czynni 
agenci. Zatrudnia ona ludzi zę wszyst. 
kich klas społeczeństwa. Doszło do tega 
stopnia, iż w Rosji obecnie, każdy oby- 
watel rozmawiający ze swym znajomym 
mie jest pewien czy nie rozmawia z agen 
tem czrezwyczajki. A tembardziej zacho 
wuje jaknajdalej idącą ostrożność, gdy 
rozmawia z kobietami, Kobiety bowiem 
RW w Q. P. U. niezwykłą wrost 
rolę, 

Kim są te kobiety? Rozpustnice? His 
steryczki, Sadystkj, Mścjcielki? Trudna 
byłoby dać na to pytanie dokładną odpo 
wiedź. Faktem jest wszakże, że kobiety, 
pozostające na usługach G. U. P. są bar, 


wrocie bolszewickim zaprzyjaźnił się on |cztery dni próżno poszukiwali go agenci 
z Djerżyńskim į zajmował w Czeka bar |czeki. Czwartego dnia Lokata ($ 
rą ko- 


szczęście związał się z Trockim. Przez chał do szaleństwa. Nie wiedział on jed 
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Pożar świata w laboratorjum 


Czy można wysadzić ziemię z posad? — 
Sensacyjny eksperyment francusfkie$o chemiha 
(x) Pośród wielu planetarnych kata- elektrody, Silny prąd rozlożył powiet- 


nak, że Liza Gorskafa, była na uslugach 
G. P. U. o godzinie I w nocy do mieszka 
nia zapukano, Byli to czekiści. Liza była 
w tym momencje tak spokojna, że Blum 
kin zrozumiał wszystko dokładnie 
| — Tyś mnie zdradziła! — zawołał do 
niej. 

— Mylisz się. Wypetniłam tylko swą 
funkcję jako agentka G. P. U. 

Posłem sowieckim w Kabulu był przez 
jakiś czas znany komunista Stark. Miał 
Żonę, którą kochał i z którą był szczęśli 
lwy. Niestety Stark zbyt wiele opowia- 


strof, jakie tylko mnysi ludzki w naj-|rze w rurce na molekuły i spowodował dał swej żonie. Na stanowisku posła w 
śmielszej fantazji może sobie wyobraztć, ich pożar. Pożar świata w miniaturze, |Kubalu dokonywał on rzeczy, które nie- 
myśl o tem, że powietrze, które nas ze- zamknięty był w kruchem naczyniu, któ- | zbyt mile widziane były w Mos'.wie. I 
wsząd otacza, ten główny warunek jakle rego ram na szczęście nie przekroczył. pewnej nocy Starka aresztowali, Następ 


gokolwiek istnienia, móglby zamienić się Po wyłączeniu prądu groźne widowisko 
w morze plomieni, jest najgroźniejszą i było skończone. Groźny pożar, zależny 
najbardziej niesamowitą. Cóż znaczy jod woli. o człowieka, który „ba- 
wobec podobnej katastrofy, biblijny; wil się” świata — zgasł. 
deszcz ognia w Sodomie i Gomorze, lub Godnem zastanowienia było to, że 
staroindyjskie mity o pożodze świata? | ogień nie stopit szklanego naczynia, nie 
Byly to, poprostu... drobnostki, wybuchnął przez okna laboratorium, nie 
Atmosfera zamieniłaby się we wnę” |rozprzestrzenił się nad Paryżem i na- 
trze pieca hutniczego a wszelkie przeja- stępnie nad całą Francją, nie dosięgnął 
wy jakiegokolwiek życia, które przed mas powietrza nad oceanem Atlantyc- 


¡nego dnia żonę jego znolezjono z prze- 
,strzeloną głową. 

Okazało się, że była ona agentka 
G. P. U. Donosiła o wszystkiem co opo- 
,wiadał jej mąż. Po jego aresztowaniu 
zrozumiała swój błąd. Chciała ratować 
igo, groziła, że jak go nie zwolnią, opubli 
kuje ona pewne dyskretne wiadomości. 
'I tej samej nocy została zastrzelona. 
G. U, P. ma do swojej dyspozycj tyle 


dziej straszne, badziej okrutne i bardziej kilku godzinami miały postać, bądź tojkim I w końcu nie ogarnął całej kull kobiet, że nie liczy się z niemi. Gdy speł 


nielitościwe, aniżeli mężczyźni. 

Jeden z wybitnych czekistów Agabe 
kow, który niedawno uciekł z Rosji so- 
wickjej, opowiada jaką rolę odgrywają 


|człowieka, bądź zwierzęcia, lasów, pól. | ziemskiej. 


łąk, a nawet drobnego nasionka. ułegło- Temperatura jaka potrzebna jest do 
by strasznej zagładzie, — Gdzie znaleźć , podpalenia tej masy powietrza, które od 
malarza, którego paleta posiadałaby tyle kryte zostało w czale następnych eks- 


kob'ety. Przed dwoma laty trzeba było barw,aby odtworzyć grozę pożaru świa- „perymentów Moissona mus! być znacz- 
wykraść sekretny szyfr od konsula af. fa, oceanów płomieni, które zamieniały- nie wyższa od temperatury spalania się 


*zmieniomy. jest 
a Agabekow zaprosił konsula do resta-! jezyki piomieni, które otaczają i wirują 


gańskiego. Sowiecka agentura przystą- ,by planetę w plonace pieklo? | 

piła do pracy, Trzeba było przy tem za- | Czy jest możliwy pożar świata? Czy 
chować jaknajdalej idącą ostrożność, al- nowiefrze otaczające ziemię mogloby się 
bowiem szyfr mógł być bardzo łatwo zapalić? Podobna katastrofa kosmiczna 
wprost mie do: pojęcia. + A jednak... 


uracji, a sam wydał zarządzenie by przy dokoła kuli słońca, posiadające bezgra - 
sąsiednim stoliku usjadła jedna z agentek niczną wprost temperaturę, mogłyby 
G. P. U. kobieta o niezwyktej urodzie. spalić całą naszą atmosierę. 
Ziawiła się ona, gdy konsul wypił już kil] Płomienie te posiadają glgantyczne 
ką kieliszków wódki į oczywiście zwTÓ- wprost rozmiary, najdłuższe z pośród 
cil on odrazu na nią uwagę. Agabekow | zaobserwowanych dochodzą do 200.000 
ukloni? się jej, kilometrów długości. Pomimo to jędnak, 
— Pan ją zna? — zapytał konsul. [podobne proturberacie, które zbliżyłyby 
— Tak. Podoba się panu? Mogę pana podobny płomień do drogi ziemi, odda- 
iej przedstawić. lonej „zaledwie“ o 150 milionów kilo- 
Konsul wyraził swą zgodę. Po upły- |męetrów, jest wręcz niemożliwe. Płomień 
wie 5 minut piękna kobieta siedziala już jtaki bowłem, prócz swych wymiarów 
w ich towarzystwie. A po upływie 20 jest otoczony rozrzedzonemi gazami, któ 
minut Agabekow ich pożegnał, tłuma* |re nie dopuścilyby do zetknięcia z naszą 
cząc się brakiem czasu. Tego jeszcze |płaneta, opancerzoną przez otaczające ią 
wieczora piękna nieznajoma zjawiła się | powietrze, i 
w mieszkaniu konsula. W jaki sposób Żaden, najzłośliwszy z demonów, 
zdołała go, przy pomocy alkoholu dopro |nię mógłby spowodować pożaru atmosie 
wadzić do stanu zupełnej bezprzytom-iry ziemi i zagłady tej planety. Tak zło- 
ności — niewiadomo. Faktem jest wszak |Ślilwym duchem mógłby bvć tylko sam 
Że, że gdy upił się į usnął, wyjęła mu z | mieszkaniec ziemi, człowiek, Jakiś ta- 
kieszeni klucze, otworzyła kasę, skopjo |jermniczy wróg ludzkości, chemik z po- 
wała szyfr, a późriej spokojnie rozebra» | wołania, mógłby jedynie ważyć się na 
ła konsula, położyła go do łóżka į poto- | podobny diabelski eksperyment, 
żyła się obok njego, Brzmi to. coprawda, jak jakaś groź” 


tegoż powietrza, Tak, zresztą, bywa 
przy zjawisku spalania stę również | in- 
nych materji. Temperatura zapalenia 
musi być wyższa niż temneratura płomie 
inia, powstającego. w .czasie spalania. się 
danej materji. i 
į „Krew jest osobliwym sokiem" 

wiedział Mefisto Goethego, — jednak 

ardziej jeszcze dziwną mieszaniną jest 
powi:trze. Pożar iednej molekuły po- 
|wietrza nie powoduje pożaru Innej. Gdy- 
(by chciało się cale nowietrze zapalić, na- 
leża'oby podpalić każdą jego molekulę 
oddzielnie, 

Tylko jakaś nie do pomyślenia, groź- 
na, katastrofa, która spowodowałaby roz 
łożenie powietrza na poszczególne mole- 
kuły I jednoczesne spalanie Ich, mogłaby 
tego niesamowitego dzieła zniszczenia 
[arae Gdyby nie to eksperyment 


iniły swą rolę, gdy stały slę już niepo. 
 trzebne, usuwa się je szybko, aby nie sta 
ły się niebezpieczne. 

Jeden z wybitnych czękistów, które- 
go nazwiska Agabekow nie wymienia, 
|poznał pewną dziewczynę, w której za- 
|kochał się. . Gotów bvł dla niej ważyć 
się na wszelkie szaleństwo. Pewnego 
dnja zapytała go ona, czy zgodziłby się 
zdradzić towarzyszy, gdyby ona zażąda 
ła. Potwierdził. Wówczas wtajemniczy= 
ła go w swój plan. Powiedziała. że zna 
pewną grupę ludzi, którzy chcą dokonać 
zamachu na Stalina, lecz nie mają broni 
Prosiła go więc. aby tę broń dostarczył. 
Czekista wachał się długo. ale w końcu 
miłość zwyciężyła. Gdy zebrał już odpo 
więdnią ilość broni, został nagle areszto 
wany. A w lokalach G. P. U. spotkał tę, 
którą tak bardzo kochał j dla której 
|chccjał popełnić zdradę. Uderzyła go w 
twarz. l 
— Tak karze się zdrajców rewolucji! 
; I własnoręcznie strzeliła do niego z re 
„wolweru. Była to agentka G. P. U. o któ 


francuza Moisson spowodowałby pożar irejon, sam pracownik G. P. U. nie wije- 


świata, 


dział R. W. 


Ustawa prohibicyjna w Szfokho!mie 


Niezwykle zańnawnu fiistorja miała nn tem tle 


miejsce w jedrny 


(m) Prasa zagraniczna donosi o nie- 


zwykle zabawnej historji, jaka miała 


Gdy knsul obudził się rano i ujrzał |na powieść fantastyczna, nie jest jednak |miejsce przed kilku dniami w jednym z 
śpiącą obok siebie kobietę, nie mógł mi. | wykluczone, że jakiś chemik może nie- |pens'onatów pod Sztokholmem. Do 
czego podejrzewać. Ubrał się i poje-|tyle z nienawiści do współziomków, ile |pensjonatu tego przyjechał znany ku: 
chał do swego biura. A w godzinę póź-|noprostu, ze zwykłej ciekawości gotów piec berliński pan Meyer z żoną. P. Me- 
niel szyfr wysłany został do Moskwy. lbedzie „wysadzić z posad ziemię” i pod-|yer cierpiał na reumatyzm i z tego 

Pamiętna jest historja stracenia Blum |patić powietrze, a: względu był w bardzo złym humorze. 
kina, znanego es-er1, zabójcy posła nie. A jednak człowiek, który próbował Bezpośrednio po przyjeździe, gdy 


mieckiego, hrabiego Mirbacha. Po prze- |dokonać tego eksperymentu Istnieje. Jest państwo Meyer zeszli do stołowego po- 


CRAEN R ASTA S |nim jeden z naiwiększvch i najsławniej- koju, zaobserwowali oni niezwykle dzi- 
Wesoly kącik 


PECH! 
Szofer nachyla się nad swą przed 
chwilą przejechaną ofiarą. 
— Ale pan ma szczęście w niesz- 
częściu... — pociesza go. — Tu w tym 
domu mieszka lekarz... 


francuz, nazwiskiem Moisson, odkrywca wszyscy, mężczyźni, jeden po drugim, 
pierwszej metody fabrykowania sztucz- ,wstawali od stołu ! znikali za drzwiami. 
nych djamentów. dr 


próbował Moisson zapalić powietrze za mał odpowiedź: y 

pomoca silnego napięcia elektrycznego. — Wezwani zostali do telefonu.. 

Że eksperyment ten nie spowodował po- Państwo Meyer byli zdumieni. Zdu- 
żaru światła należy przypisać tylko te- |mienie ich szybko jednak zamieniło się 


— To ja właśnie jestem tym y= mu, że powietrze posiada jakieś właści- 'na przerażenie, gdy w pewnej chwili 
tzem... — brzmi cicha odpowiedź! (©). [wości fizyczne stojace femu na przeszko zbliżył się do nich kelner i nachylając 
dze, o czem jednak Moisson nie wiedzidł, się do pana Meyera, zakomunikował: 
PRAWO. ie jak dziecko bawiące się pudel- 


; poobn a 
Policjant; — Moi panowie, kąpanie |kiem zapałek, I nieświadome grożącego Pana proszą do telefonu. 


stę w tem miejscu jest surowo wzbro- |njęhezpieczefńistwa. nie przeczuwa kata- 

nione! r strofy, tak i tw md ae się przy- 
Nagle towarzystwo: laczęgo czyną naieroźniejszego kataklizmu, za- A 

pan przedtem tego nie powiedział? Prze | słady świata. stało się nieszczęście? 

cież widział pan, że się rozb'eramy! Do eksperymentu swego użył Mois- Pan Meyer szybko wybiegł do tele- 

wypełnionej zwy- fonu. Na korytarzu zatrzymała go poko 

do brórej wprowadził ijówka, która oświadczyła mu. że telefon 


dzi zupełnie obcych, którzy w dodatku 
dopiero co przyjechali? Może w domu 


Polic ant: — Ależ rozbieranie nie jest sès rorki szklanej. 
wzbronione. (kb.) 


Pale powicirzeri 


szych chemików doby- współczesnej, wne zachowanie się gości. Mianowicie 


P. Meyer, zaintrygowany tem. zapytał 
W swem  paryskiem  laboratorjium Kelnera dokąd wszyscy się udają i otrzy 


Któż mógł wzywać do telefnnu lu- 


ma z pensjonatów 


jest w kuchni. Pan Meyer pobiegł do 
kuchni. 

Szybko zbliżył się do telefonu i po- 
czął wołać do tuby: 

— Hallo! Hallo! 

I w tym momencie usłyszał on głoś 
ny śmiech. Odwrócił się i ujrzał tych 
wszystkich penstonarjuszy, którzy ko- 
lejno znikił ze stołowego pokoju. Jeden 
z nich wyciągnął do niego kieliszek: 

— Proszę oto telefon. 

Pan Meyer nie wiedział co o tem 
wszystkiem sądzić. Lecz wkrótce z0- 
stał o wszystkiem poinformowany. Oka 
zało się, że województwo, na. terenie 
którego znajdował się pensionat, wpro- 
wadziło prohibicię. Ponieważ pensionar- 
jusze nie chc'eli się z tem pogodzić, zbie 
rali się codziennie przed obiadem w 
kuchni, pod pretekstem telecfonowan*a i 
tam pokryjomu raczyli się alkoholem. 

Pan Meyer długo pozostawał przy 
telefonie. Gdy wreszcie powróc'ł do fa- 
FAT humor iego zmienił się nie do po- 


|. O WZ 


znania. Był wesół, żartował i na pyta- 
tanie przestraszonej żony. odpowiedział. 
że otrzymał bardzo miłą i przyjemną 
wiadomość. 

A gdy powrócił do Berlina. ożowia- 
dał z uśmiechem o tych miłych chwi- 
lach, gdy codziennie przed obiadem 
„tełefonował*. 
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Zbyf wysokie komomewdomach ZUPU! Sady dla spraw samochodowych 


aw SÉ we wszysiicich wieEisszycia 
PRZ ZES facia połskcicha 


zsmusiło organizacje 


pracownicze w Lodzi 


do inferweniowania w minisierstwie pracy 


Łódź, 7 listopada. 

U) Jak się dowiadujemy, organizacje 
pracowników umysłowych w Łodzi po- 
stanowiły podjąć energiczną akcję w mi 
nisterstwie pracy i w zarządzie zakładu 
ubezpieczeń pracowników umysłowych 
(Z. U. P. U.) w sprawie obniżenia komor 
negow domach zakładu, przy ul, Nowo- 
Pabjanickiej. Komorne „w tych domach 
jest bowiem tak wysokie, że tylko nie- 


Imoże mieć fatalny skutek dla ogó 
łu pracowników, opłacających wysokie 
składki, w nadziei ił otrzymają je w 
formie rent į zasiłków w krytycznych 
chwilach, Z tego więc względu delega- 
cja zrzeszeń pracowników umysłowych 
,udaje się w przyszłym tygodniu do War 
jszawy do ministerstwa pracy i zarządu 
Z, U. P. Z. celem przedłożenia swych 
wniosków zmierzających dò obniżenia 


liczni pracownicy umysłowi, wyjątkowo komornego, a tem samem do umożliwie- 
dobrze uposażeni, mogą sobie pozwolić |nia wynajęcia wszystkich mieszkań na 


na wynajęcie mieszkania w tej kolonji. 
Po za tem, ponieważ łącznie z wyso- 
kiem komormem, domy te znajdują się 
na peryferjach miasta, nje można zna- 
leźć reflektantów na mieszkania, nawet 
pośród innych sier mieszkańiców Łodzi. 


olonji. 


[lad wychowane 


(d) Związki kierowców satmochodo- 
wych od kilku już lat nadsyłały wła- 
dzom liczne memoriały, w których pro- 
siły 4 utworzenie odrębnych Sądów dla 
i spraw automobilowych. 

Ministerstwo sprawiedliwości przez 
dłuższy czas zasięgało opinii prawni- 
ków i automobilistów, aż wresźcie do- 
szło «ono do wniosku, że należy pójść 


za płzykładem szeregu państw zachod- 


nio - europejskich i uruchomić odrębne 
sądy automobilowe. zę 
W maju b, r. miniserstwo sprawiedli- 
wości zawiadomiło wszystkie sądy okrę 
SARE OPZZ W AAAS WRIOOKSAK 


(lą det] WIĘNIÓW 


Dla przykładu wymienić należy, że RRepaizice, po edsiedze miu karg, beda 
mmh dzieci odebrać z zunicłanaiam 


za dwupokojowe mieszkanie, wliczając 
w to wszystkie świadczenia, płacić na- 
ieży 120 złotych miesięcznie, podczas 


(d) Patronaty nad więźniami, działa- 


gdy mieszkania w nowych domach, bu- jące na terenie wszystkich polskich 


dowanych w śródmieściu, są znacznie 
tańsze. Dotychczas zaledwie 15 procent 
mieszkań w kolonji przy ül. Nowo- Pa- 
bjanjckiej zostało wynajętych, co oczy- 
wiście, biorąc pod uwagę wysokie kosz 
ty budowy, naraża zakład na poważne 
straty. 

Organizacje pracowników  umysło- 
wych wychodzą z założenia, że zakład 
ubezpieczeń  rozporządza pieniędzmi, 
przeznaczonemi na renty dla pracowni 
ków umysłowych w razie utraty pracy 
w wypadku nięzdolności do pracy. Do- 
tkliwe straty poniesione przez zakład na 
mieszkaniach w budowanych kolonjach 


Budżet m. Łodzi 


będzie w latach 1931-32 zredu 
towany o 5 milionów’ złotych, 
Łódź, 7 listopada. 


ośrodków miejskich, od dłuższego czasu 
¡dążyły do utrzymania zakladu wycho- 
wawczego dla dzieci więźniów. Żakła- 
idy tego typu w Zachodniej Europie są 
bardzo rozpowszechnione. Znajdują w 
mch przytułek wszystkie dzieci, które 
znalazły się bez opieki wskutek tego, że 
ich rodzice zotali osadzeni w więzieniu 
za popełnione przestępstwa, 


swych rodziców, powiększaly liczbę za- 
wodówych przestępców. 

Obecnie, dzięki staraniu patronatów 
nad więźniami, w osadzie Antoniówka 
pod Warszawą powstał pierwszy w na- 
[szym kraju zakład wychowawczy dla 
dzieci więźniów, oparty na najlepszych 
wzorach zagranicznych. 

Dp zakładu tego będą kierowane 
dzieci więźniów z całego kraju. 

Rodzice, po odbyciu kary będą mieli 
praw dzieci swe odebrać. Kierownictwo 


W Polsce do tej pory dziećmi prze- |zakłagłu przewiduje, że będzie otrzymy* 


stępców nikt się nie zajmował. 
ralizowarne przez m 1 


ieodpowiednie otocze 
nie, od naimłodszych lat ulegały żgub- | zakła 


wało bardzo wiele zgłoszeń, wobec cze- 
go ci, którzy pragną umieścić dzieci w 
dzie. winni w najbliższym czasie 


nym wpływom i, idąc za przykładem | wstszę:ząć odpowiednie starania, 


lamodowat noben 


uana | 


(NIEDA WoÓMIIA 


Krwawe porachunki złodziejskie. pod. Łodzią 


Antoni Mło- 
waj znani zło 


(d) Przęd sześciu łat 
Czyński i Józef Franek, 


t) Onegdaj, wszystkie wydziały ma| dzieje, dokonywali wspólnie kradzięży 


gistratu złożyły do wydziału prezydial- | mieszkaniowych, grasując 
nego preliminarze budżetowe swych osadach wiejskich pod Łod 


wydziałów na przyszły rok administra- 


gównie w 
zią. 


l Po pewnej wyprawie złodzieje po- |. 
cyjny. W związku z tem w przyszłym |kłócili się ze sobą. Młoczyńs 


zabrał 


tygodniu rozpoczną się budżetowe po-|złoty zegarek, papierośnicę 1. dwa kożu 


siedzenia magistratu 


chy, nie chcąc podzielić się łupem ze 


Nowy budżet nie będzie utrzymany |Swym spólnikiem. 


w ramach tegorocznych, lecz zreduko- 


wany © 5.500.000 złotych. Magistrat li-; czyński, obawiając 


Franek zagroził mu zemstą. Mto- 
się spełnienia tej 


czy się bowiem z tem, że ludność na-|groźby, unieszkodliwił swego spóln-ka. 
szego miasta, zubożała wskutek długo-| Nadesłał policji anonim, w którym po- 
trwałego kryzysu, nie jest w stanie dał dokładnie iniormacje, dotyczące siy 
opłacać zbyt wielkich podatków, które! lówek Franka, 


też muszą być odpowiednio zreduko- 
wane. 

W końcu listopada preliminarz bu- 
dżetowy przesłany będzie do rady miej 


Policja, korzystając z tych infor- 
macii, Franka po kilku dniach areszto- 
wała. Franek domyślił się, że Młoczyń 
ski przyczynił się do jego aresztowania 


skiej. W ciągu miesiąca grudnia obrado | więc również go „wsypał”, . 


wać nad nim będzie komisja finansowo- 
budżetowa rady miejskiej, a po nowym 
roku rozpocznie Się sesia budżetowa 
plenum rady miejskiej w Łodzi, 
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DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! 
I) Wspaniała sztuka filmowa reżysezji E, 


„Swawi „| 
3  Sfudentki 


$l Dramat miłosny, osnuty na tle ekscen {S 
* trycznych wybryków dzisiejszych spół 
czesnych dziewcząt. Zew płci! Szał 
$i zmysłów i pożądania to fabuła tego 
filmu, — W rolach głównych BES- 
SIE LOWE, CLIFF EDWARDSS. 


OS 2 ECTE WZ R. WAL RW YMM 2 WE |) Aa a ERAADA aa YE 
Ey Ceny miejsc popularne. Początek w dni 


pa powszednie o godz. 4.30 w soboty i ja 
> niodziele o 12.30. 


Š Ó 
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frwawa walka w restauracji 
BY TU TOT TEKO Jeden z gości został dotkliwie poturbowany 


— Zapraszam ciebie do knajpy — 
rzek? Stanislaw Bocianowski, stolarz z 
zawodu do swego znajo Stefana 
Mackiewicza, — Zarobiłem. 30 żł. 
więc mogę ci postawić, 

Mackiewicz oczywiście skorzystał z 
zaproszenia. 

W godzinach wieczornych zasiedli 
do kolacji w niewielkiej restauracyjce 
przy ulicy Naptórkowskiego. Bocianow= 
ski dość rzadko używał alkoholu, to też 


||ipo kilku kieliszkach już się podchmiełił. 
< | Postanowił wówczas wyjść z restaura= 
=a |cji i sięgnął do kieszeni po pieniądze. 


Nie znalazł jednak ani grosza. 
— Okradziono mniel — krzyknął — 


| | Nieszczęście! 


— Nie krzycz pan — zawólał doń 
jakiś mężczyzna, siedzący przy sąsied- 
nim stoliku — Pański kolega wyciągnął 
panu pieniądze! Sam to widziałem! 

Mackiewicz, w odpowiedzi na powyż 
sze, rzuci} się na niezmajomego, uderza: 


jąc go pięścią w twarz. 


Wadzóm nie udato się jednak ująć 
Młocfzyńskiego. 

Fianek został skazany na trzy lata 
więzienia i w listopadzie 1929 roku Wy- 
dosta się na wolność. 

Pyczął on wówczas poszukiwać 
Młoczyńskiego, który, jak mu się uda- 
ło stwierdzić, w dalszym ciągu graso- 
wał % okolicach Łodzi. 

Pewnej nocy przyłapał go wreszcie 
w katczmie, znajdującej się we wsi Gli- 
ny pod Łodzią. Młoczyński, na widok 
Franka, rzucił się do ucieczki. 

Franek dogonił go w polu I tam za- 
dał mu osiem głębokich ran nożem. 

Młoczyńskiego przewieziono do szpi 
tala, w którym po upływie kilku dni wy 
zionął ducha. 

Franka aresztowano. Sąd okręgowy 
skazał go na osiem lat ciężkiego wię- 
zienia, a sąd apelacyjny zatwierdził ten 


— Kłamiesz, łotrze — wołał. — Nie 
wtrącęgj się do nieswolch spraw, bo cię 
zakatirnpię! 

à Boxianowski staną? w obronie niezna 
jomegw i wspólnie z nim natarl na Mac- 
kiewicwa. 


Rozpoczęła się walka. Mackiewicz 


został pokonany. Dwaj mężczyźni po- ż 
go ijg 
stwierdzili, że ma w kieszeni trzydzieści | % 


łożyli go na ziemię, zrewidowali 


złotych, które były własnoścą Bocia- 
nowskłego. 

W tym właśnie momencie w restau- 
ratyjcs zjawiła się policja. Okazało się 
że Maękiewicz doznał dość poważnych 


obrażeń cielesnych, wobec czego udzie- | £8 


lono nê! pomocy lekarskiej. 
Bocfanowski I drugi uczestnik krwa- 
wego 4ajścia 
stali aresztowani. 
Ag Skazał ich po sześć tygodni are- 
sztu, 
Mackiewicz 
kradzież trzydziestu złotych. 
A EA ENNEN NE N P 


— śpiesz do spisu powsząchnajo ludności! 


Śrzejechanie 
(d) Przed domem przy ulicy Zgierskiej 30 
Władysław Jamnik zo-| $8 
i 


będzie miat sprawę ol% 


amiętaj o okawiącyu meg glam nab | niani 


gowe na terenie całego kraju, iż winny 
przystąpić do tworzenia tych odrębnych 
sądów. Wprowadzenie w życie decy- 
zji ministerstwa wymaga pewnego okre 
SU CZASU. A 

Narazie uruchomiony został jedynie 
sąd dla spraw automobilowych w war- 
szawskim okręgu apelacyjnym. Wszy- 
scy sędziowie, którzy w tym sądzie 
rozpatrują sprawy, Są praktycznie i teo 
retycznie obznalmieni ze wszelkiemi za- 
gadnieniami, dotyczącemi  automobiliz* 
mu. Większość z pośród nich ukończy- 
ła nawet kursy dla kierowców samocho 
dowych i uzyskała prawo jazdy. 

Sąd warszawski, w ciągu swego kil 
kutygodniowego istnienia, rozstrzygnął 
już dużą ilość spraw, wynikłych na tle 
nieprzestrzegania przepisów o ruchu uli 
cznym, czy innych przekroczeń lub prze 
stępstw, popełnionych przez kierowców 
samochodowych. 

Informują nas, że z kole za War- 
Szawą niebawem otrzymają sądy auto- 
mobilowe wszystkie większe miasta pol 
skie, a przedewszystkiem Łódź, Poznań 
Kraków i Lwów. 

Poczyniono już odpowiednie przygo- 
towania do uruchomienia tych nowych 
instytucji sądowych. W miastach tych, 
podobnie jak to się już dzieje w War- 
szawie, wszystkie sprawy, związane 


bezpośrednio z ruchem samochodowym 
będą wyłącznie kierowane do sądów dla 
spraw automobilowych, 


a z. ||__ A 


, JRODZENI poa znakiem NIEDŻWLIADKA w 
dniu 7 listopada, — posiadają charakter mezde- 
cydowany, bojaźliwy, brak um wiary w siebie, 
przez co trudno jest im zwalczać napotkane tru 
ności lub niepowodzenia, usposobiemię iposi 
jazmelancholijne > Maja wrodzoną int 

(ności do poznawania się na ludziach tele w 
życiu swoim przeżyją przykrości od bliskich dla 
siebie osób a dzięki cierpliwości i pewności sie- 
bie unikną złych następstw, Powinni wystrze- 
gać się ewobodnej milości gdyż takowa może 
się przyczynić do nepowodżeń z narażeniem na 
poważniejsze przykrości dla siebie omimo 
wielu rozczarowań jakie napotkają w swoim ży- 
ciu, osiągną powodzenie, a w pożyciu małżeń. 
skiem zaznają szczęście i zadowolenie, Powinni 
wystrzegać się wpływu otoczenia, 

Urodzeni pod wpływie NIEDŹWIĄDKA — 
skłonni są do chorób nerwowych i odczuwają 
częste bóle żołądka z powodu złego trawienia 

Dla urodzonych 7-go listopada szczęśliwy 
miesiąc maj, daty dnia 3, 10, 27, kołor blado - 
różowy, jako amulet - talizman BRYLANT lub 
LE „pro szczęście, liczby loteryjne 


Znmach samobóiczy 

(d) 40-letnia Bronisława Jerńzalowa, zamie- 
szkała przy ulicy 1l-go listopada 28, w celu 
samobójczym napiła się większej dozy kwasu 
solnego. Pogotowie, po udzieleniu pierwszej 
pomocy. przewiozło desperatkę do szpitala w 
Radogoszczu. Przyczyny rozpaczliwego kroku 
nie ustalono. 


pod koła samochodu dostała się 46-letnia Et- 
cja Marguliesowa, właścicielka sklepu spożyw- 
czego. Doóznała ona ciężkich uszkodzeń cieles- 
nych. Zajęło się nią pozotowie. 


Nareszcie ocenzirowany został” Bł 
pierwszy '00%/, dźwiękowy 
i mówiony film w 


Język iydowskim 
„Wieczni 
upcy” 


Już wkrótce w kinie? 


NS PER 


| 


DŹWIĘKOWE 


ZNALI” 
PY Uri p ZW A 


a 
mastęnmych! |W] 


TROE DYSZ 
Dźwiękowy Teatr Swietiny 


GASIND 5 
33 REA 


Dziś I dni następnych. 


T WOTZEOC Prz ZOZ | 


Moje MINJATURY 


R I 
gad © 


szkiełk 


Alojzy Kolasiński kupił u rakarza psa Ma. 
łego, ładnego ratlerka, t 
W domu okszało się, że to nie jest ples,| Wyrobów tytuniowych, 


Przez różowe 


tylko suczka, 
Kolasiński robi rakarzowi awanturę, lecz 
ten odpowiada spokojaler 
— To już, panie, taka rasa. Jego matka 
też była suczką, 
+s 


Maks i Moryc to dwaj bliźniecy, podobni do 
siebie jak dwie krople wody. 
— Jak pan ich może odróżnić? — zapytano 
raz ojca malców. 
— Poprostu! Po odciskach palcówi,, 
+ 


tà 
Dwie sẹsladki „gaworzą” na schodach, 
— Mam istne utrapienie z moim  Mieciem, 
Oa jest strasznie rozpuszczony, Mąż nie może 


„sobie dać z mim rady, 


— Trzeba go porządnie ukarać to się po. 


znorzrzycewoowa ie) 


Dziś | dni następnych! — Z okazji 20-letniegy jubileuszu kina! — Największy triumf stolic całej kuli ziemskiej, najpotężniejszy twór ducha ludzkiego 


w swej ostatniej 
fenomenalnej kreacji 


SPLENDID 


o. kom 


T.XI 


TRIRTTS 
MIieodwoełalnie ostatnie 2 dni! 7 


„IO-sciu Z PAWIAKA” 


Początek o godz. 11.ej przed poł. Ceny miejsc na poranki 
od; godziny 11-3 po poł. zł. 0.75 i zł. 1. 


1931 


wszystkie miejsca 
i seanse zriżone 


Nr. 311 


E E o i a 


CHARLIE CHAPLIN 


„SWiatla wielkiego miasta“ 


Dramat, na którym się nie płacze. 
Tragedja, która wzbudza Śmiech. 


Nad programy. — Początek seansów o Zodz. 4-ej po poł., w sob. i niedz. o g. 12-ej w pol. — Passepartout i wszelkie bilety ulgowe 


reżys. RACULA; WALSHA 
z udziałem kochanków ekranu 


hezwzgłędnie nieważne aż do odwołania. 


i „POWRóT DO ZYCIA“ 


Janet Gaynor i Charies Farrell. mexa 


Pocz. o godz. 4:ej, w Sob, i niedz. od !12—3. Ceny: 75 gr, Zł. 1 — i 1.25, 


«a|BUSTER SI 


arcyucieszny film, ilustrujący praygody i perypetje miłosne w czasie wyboru towarzyszki życia, genjusza humoru i ulubieńca publiczności 


Bustier hieańfon' a. 


Jnformacje dla wszystkich 


$fprawa umorzenia zaległości podaikomwych deta- 
listom tytuniowpm. -Zaostrzenie przepisów Ďez- 
pieczeństwa na kolejach —MNomwe karty pocztowe 
Śrojekt zmiany praiw i obomiqzkómw podoficerów 


W NIEKTÓRYCH pismach ukazały | 
się wiadomości o tem, że Ministerstwo 
Skarbu zamierza 

umorzyć zaległe podatki 


TE pociągać ich do odpowiedzial- 
c 

Surowe przepisy podniosą niechybnie 
stan bezpieczeństwa na naszych kole- 


wszystkim detalicznym sprzedawcom | jach. 


Jak się dowiadujemy z miarodnainych 
źródeł, wiadomość ta jest nieścisła, 
masowem umorzeniu podatków nie mo- 


* 
Dowiadujemy się, Ministerstwo Pocz 


Ojty przygotowuje 


nowe karty pocztowe 


że być mowy choćby z tego względu, że |z wydrukowanemi znaczkanii po 20 gr. 


byłoby to 


Jak wiadomo, obecnie na kartę pocztową 


sprzeczne z obowiązującemi  ustctwami. |nateży nalepiać znaczki pocztowe za 25 
Nie jest jednak rzeczą wykluszoną, | groszy. 


że w wypadkach wyjątkowych, zajsłwgu” 
jących na uwzględnienie, Ministe 
Skarbu umarzać będzie detalicznym 
sprzedawcom wyrobów tytuniowy:ch Za- 


legły 
podatek dochodowy, 
% 
W CELU utrwalenia bezpieczeństwa 
na kolejach Ministerstwo Komuhikacji 
wydało ostatnio nowy okólnik do wszy- 


Czem więc nie drukuje się odrazu 


wo |pocztówek z odpowiedniemi znaczkami? 


% 
Nowy projekt zmiany praw I obowiąz 
ków podoficerskich przewiduje następu- 
jące inowacje: według projektu zasadni- 
czy czas trwania shiżby podoficera za” 
wodowego, wynoszący dotychczas sześć | 
lat, ustalony zostaje na 
lat 10. 
Ponadto projekt wprowadza z powro- 


| — Nadprogram: dodatek dźwiękowy i aktualności krajowe, — 
Początek seansów o godz. 4,30, W sòhoty i niedziele poranki 
| —od godz, 12 do 3-ej po cenach najniższych: 0.75 gr. i 1 zł — 


(Zna 


1 hínhietót 
Go mówiąartysfki filmowe 


o swych partnerach? 


(bf) „Co pani sądzi o swych partne- 
rach?“ — z tem oto pytaniem zwrócił 
się pewien dziennikarz do czołowych ar- 
tystek filmowych. 

Odpowiedź Grety Garbo brzmiała na 
stępująco: n 

— Najlepiej wolę grać z Johnem Gil- 
bertem, najladniej wyglądam przy Asthe 
rze, ale najświetniej czuję się z Lewisem 
Stonem. 

Klara Bow, rozczarowana gwiazda 
filmowa, skarży się: 

a Nigdy nie miałam dobrego partne- 
a 

Jeanette Mac Donald uwielbia (jako 
partnera) Mauricea Chevalier. 

Marlena Dietrich oświadczyła: 

— Ze wszystkich moich dotychczaso 
wych partnerów uważam, że Gary Coo- 


4 


prawi. stkich dyrekcyj kolejowych z polece- l per jest najlepszy. 
— Mąż chciał go już ukarać, ale nie może,..| niem wykonywania jaknajściślejsitej tem = wa Gor Zdawałoby się, że bardziej zgranej 
— Dlaczego”... kontroli nad bezpieczeństwem ruchu. G SO OSCR 4 ipary filmowej niż Janet Geynor i Char- 


— Bo widzi pani, nasz Mieclo jest Jedynym 


po 4 latach służby st, sierżant będzie jes Farrel, niema na świecie, a jednak. 
ddkba w ie. kiér woda-sią obokodić W okólniku mowa jest o tem, że w » 


i E : ; mógł uzyskać ten stopień. Wreszcie] __ ; zag 
razie stwierdzenia — jakichkolwitkbądź | wedug projektu, podoficerowie zaw. er ie et Pren aoa w E 


z radjoaparatem,. 
rę" 


s% 

Michałek fest zapalonym piłkarzem Jego 
ojciec jest entuzjastycznym widzem na wszyst- 
kich meczach piłkarskich, Zdarzyło się dnia 
pewnego, że Michałek ze swą drużyną pojechał 
na mecz do innego miasta a ojciec ku swemu 
wielkiemu bólowi nie mógł synowi towarzyszyć. 

Wieczorem rodzina otrzymuje depeszę, Mat- 
ka otwiera ją drżącą ręką I czyta na głos: 

— „Straciłem dwa przednie zęby, dziura w 
głowie, noga złamana, Michałek“. 

— No, dobrze,, ale kto wygrał?|,, — pyta 
ojciec w ogromnem napięciu 

* tk 


Przedstawiciel angłelskiej fabryki zapałek 
przyjeżdża do małego miasteczka w Szkocji i 
pierwszego napotkanego przechodnia prosi o 


ogień. 
Szkot wyjmuje niechętnie rapałli i zapala 
anglikowi papierosa. 
Hadlowiec ogląda pudełko zapałek 1 mówi: 
— Pan ma szczęście, Jestem przedstawicie- 


lem tej właśnie łabryki zapałek, Firma poleciła | ka 


mi wypłacić 20 funtów pierwszemu przechodnio- 
wi, który używa naszych zapałek, Oto pańskie 
pieniądze, 

Anglik kłania się ! odchodzi. Po chwili sty- 
szy za sobą głos! 

— Hallo, ballot, Wróć panl.. Zaraz wie- 


działem, że to jakiś kanti., Oddaj mi pan moje 


zapałki! 
KBazŻunewzg amiet. 


zaniedbań w pracy, związanej z lezpię- 

czeństwem ruchu należy 
winnych niezwłocznie usuweić 

od pełnienia wykonawczej służby , ruchu 


wi po odbyciu służby mają zapewnioną 
pracę w służbie państwowei, samorządo- 
wej lub instytucjach, subsydjowanych 
przez rząd. 


Hallo! Tu radjo..? 


SOBOTA, dnia 7-go listopada, 
11.58—12.10 — Sygnał czasu z W-wy, hejnał 
z Wieży Marjackiej w Krakowie, oditzytanie 
programu na dzień bieżący. 
1210—13.15: Muzyka z płyt gramo, firmy 
A. Klingbeil, Piotrkowska 160. 
1315—1550: Przerwa, 
1550—16 15: Muzyka z płyt gramof z W-wy. 
16.20—16.40: Odczyt z Krakowa p..£ „Jak 
mieszkano w czasach p istorycznyc!h'*—wy= 
głosi prof, Józef Żórawski 


16.40—17.10 — Muzyka z płyt græmofono- | skiej 


wych z W-wy. 

17.00—18 00: Transmisja nabożełistwa z 
Ostrej Bramy w Wilnie : | 

1805—18 30: Trasmisja z Krakowa pcno 
ska dla dzieci p, t. „Król Żebrak“ według Mar- 
Twaina, 
18.30—18 50: Koncetr dla młodzieży, Trans- 
misja z Warszawy 

18 50—19 15: Rozmaitości. 

19.15—19 30: Komunikat Izby Przem -Handl, 
w Łodzi. odczytanie progr. na dzień. następny 
i płyty gramofonowe, 

19.30—19.45: Kalendarzyk filmowy, repert. 
teatrów i płyty pomi 

19.45—20 00; Prasowy dziennik ratjowy. Tr, 


: „Na widnokręgu”: ‘Transmisja 
arszawy A 
20.15—20.30: Pogadanka muzyczni o Leha- 


Dziś w nocy dyżurują następujące apteki: |rze, Tr, z Warsza 
Za 20.3022 


Suke K Leinwebra (Plac Wolności 2), Sukc 


wy 
30: Transmisja Koncertu Europej- 


J Hartmana (Młynarska 1), W. Danieleckiego skiego z Wiednia: w Programie utwory aa: 


(Piotrkowska 127), A 
Nr, 32), 


GRA 
Wójcickiego (Napiórkawekiego 27) 


J. Cymera (Wólczańska 37), Suke. F. 


Perelmana (Cegielniana |szka Lehara w wyk Orkiestry Filharm i 


stów pod dyr. kompozytor 


a 
22.00—22,15: Felieton p. t .Najwonniejaza 


1 
Y 


z” — Korsyka“, Ł. L. Missiuro T 
= v orsy wygi. p siu r 


22.15:— ert Chopinawski ze Lwowa 

22.40—22 55: Dodatek do Prasowego Dzien- 
nika Radjowego, oraz kom.: meteorol, sport i 
polic (tr, z W- 


s wy). 
23,00—24 00: szyta lekka í taneczna z 
Wareczawy. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
19.30, Bukareszt. Tr. Opery Rumuń- 


ej. 
20.30. Wiedeń, Koncert europejski. 
Utwory Franciszka Lehara pod dyr. 
kompozytora. 

21.00. Rzym. „Isabeau“ — opera Ma- 
scagniego. 

21.30. Bruksela, Koncert symfonicz-; 
ny. Tr. z Konserwatorium w Leodjum. 

22.20. Daventry. Odczyt z cyklu 
„Świat zbrodni“ — „Szulerzy trans- 
atlantyccy* — wygł. Edgar Wallace. 


Prąd wysokiej frekwencji 
(1—2 milionów) 


Z promieniami radu 
(metoda Zeileisa) 


Dr. med. 9. POLAK | 


6-go Sierpnia Nr. 22, 
teie fon 164-21, 


bry chłopak, ale stanowczo nazbyt ba- 
nalny i uległy względem swej żony. 
Charles tylko na ekranie wygląda jak 
bohater, ale w życiu nie grzeszy zbytnią 
odwagą.. ; 

Lilian: Harvey zwierza się: 

— Żałuję, że porzuciłam Willi Frit- 
scha... Lepszego nie znajdę... Muszę doń 
wrócić.. 

Wreszcie jeden głos mężczyzny. Rā- 
mon Nóvarro odpowiada na pytanie 
dziennikarza: 

— Najmilszą moja partnerką była 
Alice Terry. Ta mi przynaimniej tak 
nie wymyślała jak Renee Adoree lub 
Dorothy Jordan... 


ZZATATAATACATZTACAAZAJZTACIE 


Szczytowy wyczyn... 


REX DOMO 


czterolampowy prądowy odbior- 
nik (piąta prostownicza) 


zł. 590.— 


wraz z lampami 


Radjo-Reicher 
Piotrkowska 142 


SOSACOOOGOCOCJA! 


Nr. 31] Z 193] EEEE 1x 
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La 


43) 
(STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI), 


| łości?... Panie, Kaziku, niech-że się pan 
opamiętal.. Ta dziewczyna wierzyła w 
pana, jak w Boga!.. Pan jej odebrał o- 
statnią radość w życiu! Przecież pan 
jest człowiekiem uczciwym... * 

— Jestem uczciwym, więc cóż z te- 
go?.. Czy dlatego mam się żenić z ko- 


W wspaniałym pałacu katowickiego mag- 
aata, Fryderyka latta zebrało się grono 
CH z okaz piątej rocznicy ślubu gospo- 

rzy, Wśród zebranych panuje jednak 
dziwny niepokój, Solenizant oznajmia go- 
ściom, że zanim zasiądą do stołu chciałby 
im pokazać prezent, jaki pami Blatt otrzy- 
mała od niego w postaci sukni, wysajzanej 
brylantami której wartość wynosi i 
10.000 dolarów. 

Zaledwie jednak dama w brylantowej 
sukni przestąpiła rzęsiście oświetlonej | 

y nagle rozl wię trzask. jakgdyby 

pękł aier bać korek światło zgasło i w 

tej samej chwili 2 czterech kątów buchnęły 

sne smopy elektrycznych latarek, oświet- 

twarze przerażonych gości Zanim ktoś 

tował 4 w sytuacji, padł kategoryczny | baczy, ale nie rozumiem... Bo zdarza się 
rozkaz: „Ręce do góry *„ Wszyscy 

ścianę!'* 

Jeden z banqytów pod groźbą rewolwe- 
ru ściągnął  drogocenną suknię z ramion 
pięknej kobiety, 


n 


go Czyński. 
— Nie... — odparł bez namysłu. 


poniekąd zrozumiałe, skoro jednak nie 
wpadła panu w oko inna dzierlatka, nie 


EWOLI 


c= Powieść kryminealino -semsacyjma € 
tę Napisał specjalnie dla „Expressu JERZY BAK 


dż 


'towej klatki schodowej.. Gdy wbie- 


głam do bramy, na podwórzu nikogo 
nie było.. Wpadłam więc na te schody.. 
Słyszałam, jak ktoś wchodził na górę... 
Potem wszystko ucichło... 

Wyszli znowu przed bramę. Flasz- 
kowski przeszedł na drugą stronę i prze 


lisko bietą, której nie kocham?.. Wszak tojjechał się wzrokiem po wszystkich ok- 
właśnie byłoby nieuczciwe z mej stro- | nach. 


Zaczekajcie tu chwilę... — rzekł. 


Ad Czy kocha pan inną? — zagadnął | — Niech pan pilnuje bramy.. Zobaczę co 


tam słychać na górze... : 


, Flaszkowski udał się na górę. Czyń- 
— Tego już nie rozumiem... Pan wy |ski pozostał w bramie. 


— Niech pani na wszelki wypadek 


często, że ktoś nietylko narzeczoną, ale |zamówi taksówkę i czeka na nas na ro- 
nawet żonę porzuca dla innej i to jest gu.. — rozkazał detektyw. 


Jadzia wyszła z bramy. Czyński prze 
chadzał: się po bramie, nasłuchując co 


Tego dnia Blait wrócił do domu mocno mogę pojąć skąd ta nagła zmiana gustu chwilę, czy ktoś nie schodzi, W klatce 


zdenerwowany. Żona jego odrazu  zrozu-, 
miala, że powodem zdenerwowania był Ka 
mieniecki. Blatt opowiada jej w wielkiej ta g 
emnicy, że Kamieniecki pracuje nad ja-| ostatecznie?... 

A ebay ger porone A = Nie, skąd-że... Nie 
wrót w dziediznie chemicznej. Na ten ce 

zużył on cały swój majątek. Za kilka dni Ie] nawet tego otwarcie.. 
ma się przekonać ostatecznie, czy wynale- | Ważyła... i 
ziony przezeń wzór chemiczny jest dobry. | niami, podejrzeniami... Ja tego nie zno- 
Jeżeli tak — w takim razie Blatt jest zgu- 
biony, a jego wróg będzie triumfował.. 


szę... Zaczęła płakać... Od słowa do sło- | Wrócił do bramy, C 


i upodobań?.. Ej, panie Kaziku, coś mi|schodowej panowała zupełna cisza. 
się nie podoba... Czy zerwał pan z nią Przez bramę przechodzili różni ludzie. 


Detektyw przyglądał się im uważnie, 


owiedziałem | przypuszczając, że może Scheidemann 
c ama to zalt- zechce wymknąć 
Zaczęła mnie dręczyć pyta-|Chwile dłużyły się. Wyszedł na ulicę. 


się w- przebraniu. 


Na rogu dojrzał czekającą taksówkę. 
isza. 


zniszczeniu tych papierów nie moży być| WA i doszło do sprzeczki.. Byłem zde-| Nagle rozległ się strzał. Potem drugi. 


mowy, gdyż Kamieniecki strzeże swej ta-|1erwowany i powiedziałem zdaje się, że 
jemmicy jak oka w głowie, Cały jego ga- 
binet jest podobno opancerzony. Nikt nie 
ma doń dostępu, nawet jego żona, 


~ Kamieniecki ma jeszcze Jednego wroga 

w osobie Kazimierza Flaszkowskiego, na- 

rzeczonego Jadzi Krzysikówny, stenoty- M 

pistki w fabryce chemikalji Blatta i Kamie- seansie u Zarańskiego.. | 

nieckiego. — Aha... Odrazu zwróciłem - uwagę, 
Pewnej nocy Kamienlecki I jego żona z0-|żę macie oboje bardzo kwaśne miny. , 


stają zamordowani. Bezcenne dokumenty, s; $ > 
dotyczące wynalazku, zginęly. Policja are- W ciągu następnych kilku dni nic się 


za mną... To wszystko.. 
— Kiedy to było?... 


Detektyw wyciągnął rewolwer i 


mam już dość tego wszystkiego.. Schwy wpadł na schody. Ale nikt nie zbiegał 
cilem kapelusz i wyszedłem... Pobiegła |na dół..Na górze słychać było tylko ja- 


kieś krzykie Dust s WRA I 
Nie namyślając się ani 


susem po trzy stopnie. 

Gdy był już na trzeciem piętrze, tt- 
słyszał głos Flaszkowskiego: 

— Na ulicę!.., Na ulicęl. Zatrzymać 


sztowala Flaszkowskiego lako podejrzane- zmieniło. Flaszkowski w dalszym ciągu ich!... Uciekli na dacht... 


go o udział w morderstwie. 

Jadzia nawiązuje znajomość z dr Schei. 
demannem, przyjacielem Blatta, Ponieważ 
podejrzewa Scheadenianna o udział w zbro- 


mieszkał razem z Czyńskim w jednym 
pokoju hotelowym. Z Jadzią już się nie 
widywał. Przeważnie siedział w poko- 


, Detektyw nie bardzo rozumiał w ja- 
ki sposób ktoś mógł uciec z frontowej 
klatki schodowej na dach, ale nie czas 


dai „gstanawia go śledzić i wyjażdża z nim iu, nie wychodząc wcale. Czyński za to było zastanawiać się nad takiemi szcze 
P. vm. 1» a 


arszawy gdzie zamieszkują w hotelu odwiedzał Jadzię niemal codziennie, po 

PE i e rewia w akcja EA. cieszając ją, że Kazik przeżywa obecnie 

jącej treści: &-go listopada o 7_ej wieczo OKTES depresji, że to minie, a wtedy 
rem w e ma dworcu Pan w meloniku WTÓCi do niej napewno. 

Pewnego dnia, gdy detektyw wycho 


ikra: jesionce i z laską w ręku  Po-| 
ejść i powędzieć dwa słowa: „Henryk-Ka- dzi} już na miasto, natknął się na scho- 


ICA s 


waza * "chwili; pó-| 
— Owego wieczoru, gdy byliśmy na; czął biec na górę, przeskakując jednym 


Str. 8 


m A 


gółami w tak poważnej chwili. Uczynił, 
jak mu kazał Flaszkowski. Zbiegł na 
dół i wypadł na ulicę, gdzie strzały za- 
alarmowały już przechodniów. 

W górze słychać było jeszcze dwa 
razy huk wystrzału, poczem znowu za- 
panowała cisza. 

Czyński biegł od jednej bramy do 
drugiej. W trzeciej bramie natknął się 
na Flaszkowskiego, który jak opętany 
Hg bez kapelusza z rewolwerem w 

toni. 

— Nie widział pan ich?! — zapytał 
zdenerwowanym głosem. 

— Nikogo nie widziałem |... odparł 
zdumiony detektyw. 1 

— Zamknąć bramę!.. Oni tu muszę 
być!... W tym domu!... 

W bramie ukazał się już dozorca. 

— Kogo panowie szukają? — zapy” 
tal jowialnie, 

— Nie pytaj pan o nic, tylko zamykaj 
szybko bramę!... 

— Jaką bramę?... 

— No, tę!... Czy pan jest ślepy! Z. 

— Ślepy nie jestem, tylko, że my tu 
mamy dwie bramy... 

— Dwie bramy ?... 


— Aa Jakże... Druga, ot, tam w. koi- ` 


cu podwórza... 


Flaszkowski nie pytał już o nic, tyk- 
ko pobiegł poprzez podwórze ku drugiej 


bramie. , ? 
Detektyw puścił się za nim. Druga 


brama wychodziła na pustą, cichą ulicz 


kę. Nie było na niej ani jednej żywej du- 
a Flaszkowski zaklął zcicha i mru- 
nął: 
— Uciekli dranie !... 
— Kogo pan widział?.... 3 
— Kogo!?.. Pan nie zgadnie"... 
— Klimczaka.. — dokończył Flasz 


kowski, nie mogąc złapać jeszcze tchi. 


Rozdział trzydziesty szósty. 
i „ESHA“. 


towice. Od Ea U będzie pani 4 dach na Jadzię 
rządku rzysła kogokolwiek, ; i , 
DOW r = E Była bardziej zdenerwowana niż| Detektyw stanął jakgdyby piorunem |dozorca. — Wprowadził się przed dwo 


udzia udaje się do Wilna 1 wpada w rę- zwykle. 


ce litewskich zbirów którzy posądzają Kry- AR i E 
SEANA © IO IAD. EOR IN Co się stało? — zapytał. 


rażony. 
— Co pan powiedział? — zapytał. 


— Widziałam go przed chwilą na|— Widział pan Klimczaka?... 


ma tygodniami... 
— Jak się nazywał?... 53 
— Radziejowski, czy Radziejewski, 


| 
u 


Po mmięczce ze szpitala więziennego Ja- ulicy T 

je znajomość z detekt iy f — Razem ucieka? z Scheidemannem.. | nie pamiętam... | 
ce Pr, je pos s doiekywecj u ozu?- — I pan to tak mówi spokojnie?... — Zmyślone nazwisko. — wtrącił | 
Flaszkowski odzyskuje wolność I zabie-|  — Schledemanna... — Nie czyni to już na mnie wraże- |Flaszkowski. — To zrozumiałe... | 


ra się również do ścigania mordercy Ka- 
mienieckiego. 
Detektyw wraz z Flaszkowskim udaje 


— Gdzie?... 
— Szedł od strony dworca.. Mam za- 
się do Łodzi i tam podczas pościgu Klim- Hotowany adres domu, w którym znikł.. 
czak zostal zabity. Czekałam przed bramą, ale nie wycho- 
Flaszkowski po tych wypadkach wyież- dził.. Pobiegłam do pana... 
dża do Krakowa, detektyw zaś do Katowic, — Musimy go zatrzymać... 


Zaraz... 
gdzie nawiązuje kontakt z Blattem. - A é 
Pamero dnie Piłzakowski wara z Kre ŚCI! Pan zaczeka... Zawołam Kazika.. 
kowa | opowiada, że slyszal przez telefon Wrócił do pokoju i ściągnął Flasz- 
głos zabitego Kłlmczaka. kowskiego z kanapy. j 

Przeprowadzone dochodzenie ustaliło, że — Scheldemann jest w Katowicach!. 
leona kCzy duch. Klimczaka dzwonił z te-| Kazik zerwał się na równe nogi, jak- 
etonu, mieszczącego się w mieszkaniu SKO- 
wronka ogrodnika cmentarnego. gdyby kanapa stanęła w płomieniach. 

Komisarz Matysiak, detektyw 1 Flasz-| — Gdzie jest?... Kto go widział?.., 
kowski wybierają się w nocy na cmentarz. — Jadzia!... Czeka na nas na dole!.. 
i ay odludnym domku na cmentarzu zna- Ubjeraj się pan szybko!.. Jazda!... 

i Pako | Es il po strasznych Flaszkowski po upływie dwuch mi- 

i a był iuż gotów do drogi. Przywitał 
DOARCH owej nocy udali się na spo e 5 dzia | troj edi d 

ynek, ę z Jadzią I wszyscy troje wsie o 

Komisarz Matysiak otrzymuje |ist od M 
jasno d Zaran irea redda aAa taksówki. Po drodze Jadzia opowia 
wyjaśni a a cmentarzu, . 

"Dole ne EA Eein palców | „— Chciałam do niego podejść, ale 
asy do wmiosku, że Zarański zamordo- znikł nagle w a Pinia bo my 
wał Skowronka ślałam, że zaraz wyjdzie.. Gdy po pięt- 
nieda J Maskowskim powstala Tastu minutach jednak nie wychodził, 

| wpadło mi do głowy, żeby was zawia- 
domić... To niedaleko... 


temat rozmowę z Flaszkowskim, 
Człowieku, co ci rmadło do glowy? Taksówka zatrzymała się przed wiel 


nia... Od pierwszej chwili 
że Klimczak żvie... 

— Ale gdzie ich pan widział ?.. 

— Daj mi pan naipierw trochę odpo 
cząć, Kó jestem zmachany okropnie... 
Łotry przestrzelili mi kapelusz... 0 ma 
ło nie padłem od ich kul... 

Na miejsce wypadku nadblegli dwaj 
policjanci. Czyński przedstawił im się 
i opowiedział! co zaszło. 

— Nie rozumiem jeszcze jednej rze- 
czy... — zwrócił się detektyw do Flasz 
kowskiego. -- Skąd ci zbóle z fronto- 
ba schodowej przedostali się na 

ach!... 


— Zaraz to panu wytłumaczę... 


wierzyłem, 


Na 


trzeciem piętrze mieści się jakiś oddziel | 


— W każdym razie musimy zrewido 


wać ten pokój... — oświadczył detek- 


tyw. 

Udali się na górę. Był to pokój, sta- 
nowiący ongiś składową część pięcio- 
pokojowego mieszkania, lecz obecnie zu 
pełnie odłączony i mający wejście z 
klatki schodowej. 

Z pokoju tego prowadziły drzwi na 
długi kurytarz, ciągnący się wzdłuż ca- 
łego mieszkania i kończący się na stryć 
chu. Tędy właśnie uciekli złoczyńcy. 


W pokoju panował wielki nieład. Na_ 


stole leżały jakieś papiery, zeszyty i 
kartki, wyrwane z notesu. Na ziemi de- 
tektyw znalazł arkusz listowy, na któ- 
rym wypisane były ołówkiem następu- 


ny pokój z kurytarzem, prowadzącym lace słowa: 


aż na strych... Tamtędy właśnie uciekli 
ci zbrodniarze... 


mieszkać?... — zdziwił się detektyw. 
— Zaraz dowiemy się od dozorcy... 
Weszli znowu do bramy, w której 

przechadza? się przed kilku minutami 

Czyński, 


czekając na wieści od Flasz-| 


— „Obecność pańska jest konieczna. 


Wszystko gotowe na czwartek 20 b. m. 
— Oddzielny pokój?... Któż tam mógł Kim 


Detektyw schował ten list do kie- 


szeni. Pod oknem znaleziono Inny list 
z.wcześniejszą datą treści następującej: 


— „O przyjeździe zawiadomię. < Na- 


razie transport jeszcze nie nadszedł. W 


kim. trzypiętrowym gmachem. Jadzia 
— Znudziła mi się poprostu... — od-|wyskoczyła pierwsza. Detektyw i Fla- 
par! Flaszkowski, zapalając spokojnie|szkowski udali się za nią do bramy. 
papierosa, jakgdyby rozmowa toczyła — Czy zauważyła pani dokąd 
się na temat pogody. , |wszedł?... 
— To wam zostało z tej wielkiej mi- — Przypuszczam, że wszedł do fron 


— perswadował mu detektyw. kowskiego. Pozorca stal 


najbliższych dniach oczekiwać dal- | 
dwórzu, otoczony chmarą 


szych wieści. Czy w Katowicach B. M. 
nie ma oddziału?..  Dowiedzieć się. | 


już na po-! 
lokatorów. 


Detektyw zbliżył się doń I zapytał: 
— Kto załlmował ten pokój na trze- 
ciem pietrze? 


| 
— A to był nowy lokator.. — odpart| (Dalszy ciąg jutro). | 
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NADPROGRAM: 


2 KINO — TEATR —— 


RAKIETA” 


Sienkiewicza 40, 


Orkiestra symi. pod dyr. p. R, Kantora. 


dramat donżuana, który po raz pierwszy poznał miłość — W rolach głównych: Iwan Petrowicz, Agnes s. ZA Britta green. — 
Od dn. 3 listopada I dni uasiępnych Początek seansów codziennie o godz. 4 pó pol., w soboty, niedziele | święta o godz. 2 po poł. Na l-szy seans wszystkie a W 50 zr. 
PZW w yo o a mad iagYĆ. a E a ACE, | 

Kino-Teafr U-gl 


Komedja w 12 aktach Komedja w 12 aktach 


2R 5 O Blokada na Morzu GĄŻECIARZE 
DESERTE RAESTE Wielki dramat tewelacyjny w 12 aktach W roli gg | przepiekna i 


DZIŚ ï DNI NASTĘPNYCH żywiołowa ANNA NILSON oraz niezrównany WALLACE Mr. Donald —iW roli glównej najpopularniejsi aktorzy świata PAT i PATACHON. Śmiech 
Nee Srat | miłość „ludzi podziemnych!) Walka młodych serc z brudem i po- Humor. Artyzm. Arcyzabawna i prześliczna treść ta walory tego filmu. 
wielki niebywały podwójny program! dłością wyrzutków społeczeństwa. Zwycięstwo sprawiedliwości Odwieczna UWAGA! Pomimo wielkich kosztów ceny popularne. Początek seansów w 

24 ad hean Stanów ddd dei w obronie prohibicji oto treść tego arcydzieła. dnie powszednie o godz, 4 po poł. w sob. i święta o godz. 12-ej w poł. 


SOREA kino Od wtorku, dnia 3-go do OPER ku, dnia 9-gọ listopada 1931 roku włącznie: 
Ktoby uwierzył, że ta para wcaie nie jest do siebie czule usposobionali! Dlaczego? 


Qå t rs 
MIMÓZA Odpowiem „PoSłrach Salonów 
„Ww każdej scenie — nowa podnieta, postać zaś dzielnego detektywa zachwyc nas 


POETA i wzbudza niesłabnące zalnteresowanic.. (Times). W rolach głównych Muriel Ange : 
| sy lus, Frank Perfitt, Jack Raine. Eve Gray, Jamenson Thomas, — Początek sea'15+w" 
Kilińskiego pos w dni powszednie o godzinie 4-ci, w soboty, niedziele i święta o godzinie 2-el. 
Ostatui seans o godzinie 9.15. Na pierwszy seans wszystkie miejsca mo 60 gr. 


« Następny program: Romamz mad | Rie Grande. 


Hsż woo, i IATA 


N. aliu KAHANG 


Doktór 
choroby wewnętrzne—spec. serca. 
Łódź, ul. Radwańska 4, p 187-27, 


Klinger sirr 


"=" SONEĆ WENERYCZNYCH, | Dnia 5 b m agubio 


PORADY SEKSUALNE) -| ARTA Wykonawcze” 


(PORADY SEKSUALNE) 
Nr, 1783/31 Znalarca rechce zwrócić 


Andrzeja 2. Tel. 89. 28 
Przyjmuje od 9—11 | 58. 


EERYSYYPTĘDIĄ Dr. med. w niedziele i święta od 10—12 
OLA 174 ŚR RÓŻ Doktór H li ech : Od 1—2 w Lecznicy, Piotrkowska 62. 
PY a POUM. Te ei % Dzielna Ne9, prii Chor. skórne 
Wasze zdrowie, Szcz ście i powodzenie ży E ie E WORaryCERG 


Telefon 245-21; 


zależte są od jakokci towaru Ni Każdy dowoleie zactwaj|,gkórorch. „| pinokolog-arolog' | Piotrkowska 10 ne, 
lany towar, lecz w ciągu dziesiątków lat w całym świebię = woterycznyth „choroby kobiece A zj p ot i odl Specialista chorób ' LIDE ma tow Sek» w reveracjł. p. 
wypróbow = jakość Pi R na Wasze zöuíanie, | moczopłelowych. || 54. moczowveli 6—9 wiec  jskórnych, włosów I moczopłcłowych.|4l. 6-go Sierpnia 76, Il piętro. 


LKO „OLLA “ms Przyim. od 8-101 4-8 Gdańska 77-a W niedziele i wię- twangielicka % Tanio, bo w prywatnem mieszkaniu 


HE UDAŁ |od eo | ta od 9—1, Telefon 129-45, 
MPLLÓZCOA NONI 


1% w miedz, i święta |p ie od god 
k PAW c RT WÓZ od 9—12. czyjmuje od godz, Prz 
t = yimuję od godz. 8—2 i od 5—B-ej 
Mynący 25 lat jako światowej sławy 4) |Elektroterapja. 659 Wici SER Dia pań oddzielna poczekalnia. 
najnowszych modeli 
poleca 


STELEPATA-JASNOWID Oddzielna poczekal- ji 
Powie Ci—jaki los Twojego życia R e | Dr. med 
Salon Miód 
Q ZAWADZKA 5 


nia dla pań., DOKTÓR 
Powie — imię Twoje I | osób interesując Dr, med. 
ore qS atia aert Blę REICHERH. Watkowyski 
Udzieli G-nejlepósyeh a wita a: EQ) = SOMMER z 
we'ście p. bramę 


ETO nie może przyjść osobiście, goan a 
NADEŚLE imię, d dzenia fg Specjalista chorób skórnych 
mię, datę urodzenia Jf 5 powrócił. pecjai ZE rę cegielnia na No 4, 


1 95 nie. t 1.3 
na kossi przesyłki pró nej analizy pa © Z 1, 6-90 Sieronia | Leczenie d atermią, Elektroterapia. 
zi telefon 220-26, |Południowa 28, tel, 201-9 


fon 216-90 
3 specjali chorób skórnych 
i wenerycznych. 
Leczenie lampą kwarcową. 
Elektroterapja. 
Przyjmuje od g. 8—2 przed p. I od 
5—9, w niedziele | święta od g. 9—1. 
_ Dla a pań oddzielna poczekalnia. 


określającej: charakter, skłonności, ex 
s pR UOGA y Chor. skórne, dróg] Od 8—11 rano i od 5=8 wiecż 
moczowych, wene- W niecziele od 9—1 pp. 


å LĄ RES: WARSZAWA, 
ERRARTE ryczne í kobiece, Dia niezamożnych ceny lecznic. 
Przyjm. od 9 do 12 | -——LŁE KM 


AR szczegółowa a SE 
io 
4) W niedziele i świę- PORADNIA 


t odpowiedzi SŁYNNEGORĄ 5 
MEDJUM 
ta od 10—12. 
Oddzielna poczekal 
THEL dla pań, lampa 
zj 


UWASA—Każd EM | aż 

mać TALIZKAN CZĘŚĆ A 

odpowiednio dostosowany 
za opłatą zł. 7.25 m 


=: 3.25 gr. AAA 
ORA Lekarzy - specjalistów 


wrazen 


BRERA SARA ZAWADZKA 1. kz chorób skórnych, wenery- CZY TAJA RANO 
NIE BĄDŹCIE czynna od 8 rano do 9 wieczór. cznych i moczopłciowych REPUBLIKE” 
LEKKOMYŚLNI l: Od Bei: oo zk podacie obi irish 37, nye TRZA ai ie y5 
Nie kupujcie wyrobów i w niedz. í święta eczenie chor.|przyjmuje O rano | © wie ji) ponieważ jest to najtańsze poranne 
wątpliwych t pówięłejcia asy 8 WENERYCZNYCH ! SKÓRNYCH. jczór, w niedz. | święta od 9—12 w poł.| pismo w Łodzi i kosztuje tylko 15 


PRIKEROZ“ AE: Ski AKA TI PC ż) ponieważ w _ dziale DROBNYCH 
s nie ometa dja- p K 4 
š Dr. med. OGŁOSZEŃ „Republika”  zamiesz- 

„ej pęd wą r. Rydzewski cza nieomal codziennie ogloszenia 


saja już ustalona opin) &i jako z zach aiani Krake taz lampą kwarc, 


OOOO DX |MONIUSZKI 5 ]. Herszífinkig! 
Dn St ptl 17080. 


CHOROBY DZIECI 


» © wakujących posadach i pracy 2a- 


Specjalista chorób skórnych, wene- robkowej. 


rycznych i moczopłciowych 
ul. Zamenhofa 6. 
przyjmuje od 7—9 wieczorem, w nie-|f% 
dziele i __ ziele I święta o od 10—12 rano. gey 


Dr. ad. 


H. Lubiczajunwii PINCAT] gegn in anten, 


ecialista chorób skórnych; we do 1 po poł, 
"ROEY CORED | moczopiciowych, Piotrkowska 70 RE Telelon 111-87 Lain | 
Cegielniana Ne 7 |, Ti si b | „i ; ET 
pecjalista chor 
według starej numeracji Cegielniana 43 |skórnych, wene BĘ Gutsztadt Rozmaite 
telefon 141-32 rycznych i mo» a ył py REKA ÓĆ | w 
Prayimuje od £ R K p p= A+ czopiciowych. Akuszer + Ginekolog FAN tet EKOLOG M _— a 
EE Cii ai osie : Premissa. i Pioirkowska 200 powróceł. przyjmuje od 3—5 po poł. POKÓJ frontowy umeblowany w ep- 
Roentgenaliam| Nr, tel, 194-03, Zachodnia kj trwa 14) ne Szym domu z całodziennem utrzyina- 
29-52 LECZRICA niem lub bez od zaraz do wynajęcia, 


Gdańska 43, m. 10. 


CZESANIE pr 1 zł, manicure 80 gf., 
wykonane przez Warszawskie Panie, 
Piotrkowska 60 w podwórzii Zakład 


pa kwarcową. specjalista chorób przyjmuje = "910 lod )—-10 | od 5—7-ej. _ 


Przyjmuję od 8,30 |ękGrnych i wenery- 
do 10,30 rano, od ką 2 
Niewi ażski do 230 ppe od 6] o loylarni + DR. MEN. 
do 8,30 wą w nie kobiety. a dzieci od 
Andrzeja 5, tel 159-40. dzielę i nę bo od ki do 31 od 7 do 8, 


10—1, Dia 


LEKARZY SPECJALISTÓW 
1 GABINET DENTYSTYCZNY 
PRZY GÓRNYM RYNKU 
Piotrkowska 294, tel, 122-89. 
(przy przystanku tramw. pabjanickich) iryzierski, tel. 245-28, 


a 


Specłalista chorób skórnych, wenęrycć d U4 +. (BE 
dzielna zek —-Dr. med obiece 1 a Czynna od 10-ej rauo do 7-ej wiecz. 

ZR PIET ero SF CIELONA. 30, TEL. ROA w niedziele i święta do 2-ej po poł |SKLEP rzeźniczy z wśrsztatem w do 

Przyjmuję od godz. 8—11 Dr. med. Przyjmuje od 5 —- 7-el. Wszystkie specjalności | dentystyka,brym punkcie z powodu choroby do 

gE miedzicię i Święta dd ay => Kąpiele świetlne, lampa kwarcowa sprzedania niedrogo. Wiadomość w 

w 2 Dr. med. łektryzacja, Roentgen,  szczepienia.j„Expressie” MY. Ta EW JR. 


analizy (moczu, kału, krwi. płwocin, 


Bia pań oddzielna poczekalnia. G l d 7 © jy i angs 
O NZ aos akuszerja | wydzielin itd.). Operacje, opatrunki, UBIORY męskie, darskie, NE, swe 
- Gabinet Lekarcka Deatystyczny al. Zieiona Ne 8 |choroby kobiece FH E LL E R leczenie żylaków zastrzykami. Wizyty ty na wypłatę, Piotrkowska 37 , LI 
Teleton 185-49, Przyjmuje Choroby skórne I weneryczne ma miasto. wejście E Piętro. _ 7 


D. TONDOWS K Chor, skórae |od 3—5 i od 7—3 NAWROT 2, tel. 179-89. Porada 4 złote, ekan 
i weneryczne przyjmuje do 10 r. i ad 4—8. Dla pan Porada dentystyczna oraz wenerolo- POKÓJ z kuchnią zamienię na ne 


| POMOSKA? | 
3 174-83 Przyjm, od 12, lspec. od 4—5. W niedz. od 11—2 po połlgiczna dla chorób skórnych i wene-|dyńcze, erodat 26, J. Gozdzik. 
P: Roly LOWNA r z jst ieczn'e Pa, — 8, tel. 127-84. 'Dla niezamożnych CENY Ta tal rycznych porada 3 złote. | MMK 


Przed spotkaniem Polska— Niemcy 


Liczne zmiany w reprezentacji bokserskiej Niemiec 


Poznań będzie w niedzielę świadkiem| również berlińczyk Berensmeier 


który |doskonatych pięściarzy. — Ostateczny 


emocjonującego meczu bokserskiego mię | niejednokrotnie już reprezentował Bran- | skład obu reprezentacyj przedstawia się 


dzy reprezentacjami Polski | 
którego wyniku oczekuję z wielkiem za- 
interesowaniem cały Świat sportowy. 


nem i mało spodziewanem zwycięstwie 


Niemiec | deburgję. 


W wadze półciężkiej wlat Niemiec 


następująco: 
Niemcy: 


Schiller zachorował nagle, wobec czego |IVonner, Berensmeler, Rennen, Lange, 
Niemcy są uważani w Europie za po-| wstawiono dlugonogiego bawarczyka |Polter. 

tęgę bokserską, a obecnie po sensacyj-| Langego. 

Wreszcie w wadze ciężkiej miast ol-|ki, Seweryniak, Arski, Majchrzycki, Wi- 


nad silną reprezentacją Ameryki (10:6)| brzyma Ramka walczyć będzie Polter z 
zyskały jeszcze na prestiżu i utrwaliły 0| Lipska, stojący na pograniczu wagi pól- | 
ciężkiej. Jest to niezły technik, nie rozpo |pitan Niemieck. Zw. Bokserskiego I wice 
rządzający jednak zbyt wielką siłą cio- |prezes Międz. Zw. Bokserskiego p. Mon- 


sobię opinię czołowej klasy światowej. 

Polskę uważają Niemcy za 
ka poważnego i do niedziełnej rozprawy 
w Poznaniu przygotowują się niezwykle 
pieczołowicie. 

Nie bacząc na duże koszty ściągnęli 
z całego kraju, co najlepszych pięściarzy 
i wystawili najlepszy zespół na jaki ich 
stać w obecnej chwili. 

To też na naszych pugilatorach cią- 
ży niezwykle trudne i odpowiedzialne 
zadanie. : 

Nie wątpimy, że potrafją tązać 
się z niego należycie i włożą do walki 
W ambicji, odwagi i umiejęt- 
ności, 

W składzie reprezentacji Niemiec za- 
szły w ostatniej chwili bardzo poważne 
zmiany. 

Z reprezentacyjnej ósemki Niemiec 
pozostało zaledwie trzech zawodników. 
Są to: Jakubowski, Donner 1 Rennca, 

W wadze muszej zamiast doskonałe 
go Taudiena, który ma nadwyrężoną rę- 
kę wystąpi Ballą (Berlin). Ball, czołowy 
pięśc'arz berlińskiej Makkabi, jest od sze 
regu lat reprezentantem Berlina w swej 
wadze. Z powodu swego podobieństwa 
w. systemie walki do byłego mistrza 
świata Genary, stusznie”otrzymał przy- 

omek „berlińskiego Genary*. 

Jest to jeden z najlepszych bokserów 
niemieckich, który rozporządza wspania 
łą taktyką i niezwykłym zmysłem orjen 
tacyjnym. 

W wadze koguciej na miejsce wspa- 
niałego Ziglarskiego wstawiony został 
berlińczyk Pierenz. 

Jest to bardzo rutynowany i mądry 
zawodnik. 

W wadze półśredniej Kurtha zastąpi 
RUE GRZE WE OC YA S 


Amerykanie chcą pomóc 


europejskim ekspeaycjom - 
na lgrzyska 

Federacja lekkoatletyczna U.S.A. (A. 
A.U.) wysunęła ciekawy projekt pomocy 
finansowej europejskim ekspedyciom 
olimpijskim, które przybędą do Los An- 
celes w roku przyszłym. Oto zamierza 
ona urządzić w New Yorku na Jankce- 
sStadjum, w którym może się pomieścić 
około 80 tysięcy widzów, zawody mię- 
dzynarodowe przy udziale zawodników 


en 


u. 
Jak widzimy więc reprezentacja Nie- 
miec uległa w ostatniej chwili znacznym 


Polska: Kazimierski, Forlański, Rudz 


śniewski, Wocka, 
Ekspedycję niemiecką prowadzą ka- 


dlar oraz były trener PZB p. Nispel. 
Spotkanie, które rozpocznie się o £. 


20-ej transmitowane będzie przez radjo- 


zmianom, mimo to jest bardzo silna, |stację poznańską na wszystkie rozgło- 


gdyż Niemcy rozporządzają calą armią 


śnie polskie od godz. 22 do 22.30. 


Prasa —sedziowie 
Jutro mecz piłiicursici na boisku WHS. 


Zaledwie jeden dzień dzieli nas od' go Komitetu Nlesienla Pomocy Bezrobot 
meczu piłkarskiego Prasa — Sędziowie. nym | postanowili mężnie wytrwać na 
Zwolennicy piłkarstwa będą mieli boisku przez 90 minut. 


swego rodzaju urozmaicenie na zakoń- 
czenie sezonit 


" Nlewątpliwie społeczeństwo łódzkie 
poprze tę Imprezę, kóra, Jak się spodzie- 


Po szeregu walk o punkty ukażą wać należy nie będzie pozbawiona atrak 


slę na murawie sportowcy, którzy daw- | 


no już zarzicili grę we footbal. 
Pośpicszyli oni na zew Wojewódzkie 


| 


cyiności, 
Początek spotkania o godz 14-ch 
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Weryfikacja mistrzostw 
lekkoatletycznych. 
„„„„Komisja. sportowa, PZLA zajmowała 


Czy dojdzie do trzeciego 
„... meczu? 
Niedzielne spotkanie o wejście! 0 Li: 


się w dniu onegdajszym weryfikacją mi+ gi między 22 p. p. z Siedlec a Naprzodem 
strzostw Polski w lekkiej atletyce j mi- wywołało jak wiadomo w kraju wielkie 


strzostw drużynowych. 
mistrzostwach 


zainteresowanie. W wypadku o ile zwy 


indywidualnych cjęży zespół śląski dojdzie między temi 


zweryfikowano już szereg konkurejcji zespołami do trzeciego spotkania, W 
z wyjątkiem 10-cio boju, steeple-Chaze związku z tym dowiadujemy się, że wła 
i biegu na przełaj, gdyż zainteresowanie , dze piłkarskie upatrzyły Już Częstocho- 
związki okręgowe nie nadesłały jeszcze wę jako miejsce trzeciej decydującej roz 
sprawozdań, Co do mistrzostw drużyno grywki. 


wych a właściwie finału między Warta 
a AZS-em warszawskim postanowivio 
unieważnić wskutek szeregu nieformal- 
ności bieg sztafetowy 3 x 100 mtr. į ro- 


Statystyka spotkań naszej 
reprezentacji. 
Boks polski stoczył dotąd 11 spotkań 


zegrać go jeszcze raz na naturalnym międzypaństwowych z tego 7 w kraju a 
gruncie, Co do skoku o tyczce, który nie 4 zagranicą. Nasze barwy reprezentowa 
doszędł do skutku z powodu ciemności |ło 30 zawodników, którzy stoczyli ta- 


postanowiono 


zażądać od organizato-|zem 83 walk. Wynik ogólny brzmi 12:10 


rów piśmiennej zgody obu klubów na po na naszą korzyść. Przy uwzględnieniu 


dział punktów. 


poszczególnych walk wynik jest jeszcze 


O ile zgoda ta nie będzie nadesłana ||epszy I wyraża się w stosunku 94:82. 


w odpowiednim terminie tyczka będzie 
raz jeszcze łącznie z biegiem sztafeto” 
wym rozegrana, 

Weryfikacja mistrzostw kobiecych 
Polski oraz przyznanie nagrody „Diana“ 
nastąpi na najbuższem posiedzeniu Poi 


»uropejskich, przyczem dochód z tychjSkiezo Związku Lekkoatletycznego. 


zawodów przeznaczony byłby do podzia 
iu między europejskie związki sportowe. 


Nowy sekretarz FIMY 


Jak już donosiliśmy, 
tarz Międzynar. Feder. Piłkarskiej (FI- 
8) p. Hirschmann podał się do dymi- 
sj 


Na lego miejsce zarząd ma przedsta- 
wić na najbliższym kongresie (w roku 
przyszłym w Stokholmie) 
ir. Schrickera (Niemcy). 


— 


kandydaturę, 


NAJĄ TK 


Miejscowość piaszczysta, sucha, zdrowotna í bardzo 
obecnie sprzedaje się drugą i ostatnią część lacu. 4 
Komunikacja bardzo dogodna, co 2 godziny wychodzi autobus z Łodzi 


Rozstrzygnięce nagrody 
wędrowne; M.Z.S. 
W roku ubiegłym ministerstwo Spraw 


wieloletni sekre |zagranicznvch ufundowało przechodnią 


nagrodę dla tego klubu, który wykaże 
Się w ciągu roku największemi sukcesa- 


Sędziowie niedzielnych 
spotkań. 

„Niedzielne spotkania ligowe prowa- 
dzić będą następujący sędziowie: Gar- 
barnia — Lechja p. Krukowski, Polonja 
—+ŁKS p. Arczyński, Wisła — Warsza- 
wianka p. Brzeziński, Pogoń — Warta 
p. Wardęszkiewicz. Ruch — Cracovia p. 
Gulicz. 


Liczna efńspedycia me- 


żiersfia do Los Angeles 


Węgierski Komitet Olimpijski zdecy- 


mi na polu międzynarodowem. Pierw=|dowa! na swem ostatniem posiedzeniu 
sze miejsce w roku ubiegłym zdobyła wysłać na Igrzyska Olimpijskie do Los 


warszawska Legja, 


W roku bieżącym | Angeles ekspedycję dość liczną, składa- 


ajoprawdopodobniej nagroda ta przypa-|iącą się z 55 osób, w tem kilku reprezen- 


n 
dnie w udziale Garbarni krakowskiej. 


tantów oficialnych. 


U DRUŻBICE 


PARCELE SPRZEDAJE SIĘ OD 25 DO 45 GROSZY ZA METR KW. NA 2-LETNIE SPŁATY 
ładna. PLAŻA NAD JEZIOREM. Las w wieku 60 lat, — Pierwsze parcele sprzedane w roku zeszłym, a 


ez Pabjanice, Drużbice do Bełchatową I z powrotem 


Dla obejrzenia į zamówienia dzjałek, odjazd do lasu w każdą niedzielę i święta z Pabjanic o godzinie 9.30 rano, 
Wiadomości udzielają: 1) w Łodzi bluro informacji tel. 141-95, ul. Piłsudskiego 36 front I p., 2) w Łodzi Stanisław Zawierucha. Targowa Nr. 23, m. 4” 


róg Nawrot. 
ul. Szkolna Nr. 3. 5) 


3) w Piotrkowie biuro m'erniczego przys 
w Druźbicach administrator mają 


ięgłego Leopolda Pajdowskiego, ul Piłsudskiego Nr. 65, 
tku, dom Władysława Adlera. 
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Ball, Pierenz, Jakubowski. 


we v 


tel. 20. 


na mecz z ŁAO-em 

Polonja wystąpi na niedzielnym mē 
czu ligowym z ŁKS-em w skladzie nas 
stępującym:  Kisiellński, Bułanow, Jels 
skt, Seichter, Alaszewki Nowikow, Mae 
lik, Szczepaniak, Ogrodziński, Pazı 
rek ll, Biedrzyckł. 

Mecz rozpocznie się na bolsku Potonf 
przy ul. Konwiktorskiej o godzinie 12-ej 
w południe, 


Z pobytu Hakoahu 


w Warszawie 


W dniach 31 października I 1 lfstopa* 
da r. b. bawiła w Warszawie drużyna 
gier sportowych łódzkiego „Iłakoahu”. 
W pierwszym dniu rozegrano następują 
ce zawody: ł 

Koszykówka: „Makabi* Warsz. — 
„Hakoah* — 27:23, Siatkówka: „Ż. A. 
S-S.“ — „Makoal* 29:26. h 

Obydwa spotkania rozegrano na sall 
na Dynasach. 

Następnego dnla odbył się w lokalu 
„Makabi* trójkowy turniej w pilkę siat- 
kową z udziałem 7-miu drużyn. W klasy 
fikacji ogólnej zajęli łodzianie III miejsce. 
Biorąc pod uwagę warunki, w których 
odbywały się zawody, jak nieodpowie-. 
dni wymiar sali i wadliwe umieszczenie 
koszy, uważać należy osiągnięte rezulta 
ty za dodatnie. 


Kusocińsfti przed mikro 
fonem Solskiego Radja 

Najlepszy polski długodystansowiec I 
rekordzista Janusz Kusociński (Ware 
szawianka) udzieli referentowi sporto 
wemu „Polskiego Radja“, p. Włodat- 
kiewiczowi wywiadu, w którym opowłe 
swoje wrażenia ze startów w Brukseli 
Wiedniu I Paryżu. Wywiad odbędzie się. 
przed mikrofonem. ;Polsklego 'Radja”" Ww 
poniedziałek, dnia 9 b. m. o godz.19.30. 
Doskonały zawodnik polski 

na emigracji. 

W Detroit pojawił się świetny talent 
lekkoatletyczny w osobie młodego po-' 
laka Rutkowskiego. Na zawodach szkol- 
nych osiagnal on w skoku w zwyż 182,5 
cm. w skoku o tyczce 3,35. Młodemu poa 
lakowi prasa sportowa rokuje wielką 
przyszlość, 


Aiia oir 


Król piosenkarzy światowych 
JUŻ WKRÓTCE 
ukaże się w swej najnowszej kreacji 


„Wesoły Porucznik” R 


na ekranie „GRAND-KINA", 


położonym nrzy szosie 
bódź-?ahjanice-Belchatów 


4) w Pabjanicach W. Nycliter, 


| 


da E 


Francja pożyczy Run unji 


30 miljonów dolarów 
Paryż, 7 listopada, 
(Telegram własny), 
ft) Francuski minister skarbu Flan- 
din przyjął wczoraj rumuńskiego* mini- 
stra skarbu Cesianiu oraz b. rumuńskie- 
go ministra spraw zagranicznych Ducę. 
Choć przedmiot rozmów utrzymany jest 
w tajemnicy, wiadomo, że chodzi tutaj 
o pertraktacje w sprawie większej po- 
życzki dla Rumunji. Pertraktacje te pro 
wadzone są już od dłuższego czasu i ma 
ją być obecnie sfinalizowane. Rumunja 


Papież poświęca instalację alektryczną 


otrzyma e doi pożyczkę w | Wielki dzwon w bazylice św. Piotra w Rzymie poruszany był dotychczas rę- 
j 


wysokości 30 miljonów dolarów. 


Nowy iot do strafosiery 


odbędzie się na wiosnę 
Londyn, 7 listopada. 
(Telegram własny), 

(t) W warsztatach Short Brothers 
budowany jest obecnie największy ba- 
lon świata, na którym dwaj  anglicy 
Eustachy i Oswald Short zamierzają pod 
jąć nowy lot do stratosłery. Obydwaj 
śmiałkowie zamierzają pobić rekord 
prof. Piccarda i osiągnąć wysokość 
20.000 metrów. W gondoli znajdować 
się będzie specjalna stacja radjotelegra- 
ficzna oraz szereg instrumentów dla 
przeprowadzenia badań naukowych. 

Bracia Short po wzniesieniu się do 
stratosfery za pomocą radja nadawać 
będą swe wrażenia z lotu. Lot nastąpić 
ma na wiosnę przyszłego roku. 


Uzbrojone grupy 


nie pozwalają licytować za podatki 
Berlin, 7 listopada. 
(Telegram własny) 

(t) W prowincji Schlezwig-Holstein 
ostatnio utworzyły się grupy uzbrojone, 
które nie dopuszczają do licytacji za za 
ległe podatki. Organizacja ta, utworzo- 
na została przez ludność, jest przez nią 


=m mM 


koma ludzi, Obecnie zainstalowano tam mechanizm elektryczny, który został 
poświęcony osobiście przez Papieża. Z lewej strony Ojca Świętego stoi kardy- 


nat Pacelli, z prawej — kardynał Ehrle i kardynał Friwirt. 


TEORI FE TOUA ESEE O DADOOWRZZZ O EL TAA D 


Powstanie greków na Cyprze 


opłacana. W związku z powyższem, Walki pomiędzy grecką ludnością a wojskami angielskiemi na Cyprze trwają 


rząd niemiecki wydał specjalne zarzą- 
dzenia i na przyszłość przy wszelkich 
licytacjach obecni będą znaczne zastę- 
py policji. 


Napad rabunkowy 


na urzędnika banku Rzeszy 
Magdeburg, 7 listopada. 
(Telegram własny). 

(t). Zuchwałego napadu rabunkowe- 
go dokonano dzisiaj w filji banku Rze- 
szy, Pewien urzędnik odebrał 10.000 ma 
rek. Przy wejściu został jednak zatrzy- 
many przez dwuch osobników, którzy 
zwrócili mu uwagę, że jest pobrudzony. 
W tejże samej chwili jeden z rozmów- 
ców przycisnął mu gardło i zrabował te- 
czkę z pieniędzmi.  Wszczęto natych- 
miast pościg za zuchwałymi bandytami 
i jednego z nich zdołano ująć. Podczas 
przesłuchania w policji oświadczył on, 
arów się Milecki i pochodzi z Pol- 
ski. 


Parowiec 
zderzył się z poławiaczem śledzi 
Hamburg, 7 listopada. 
(Telegram własny) 

(t) Parowiec „Livorno' w drodze po 
wrotnej do Hamburga zderzył się na 
morzu Północnem z poławiaczem sle- 
dzi. Zderzenie było tak silne, że poła- 
wiacz śledzi poszedł natychmiast na! 
dno, Załoga została uratowana, jednak ` 
jeden marynarz odniósł ciężkie 
wkrótce zmarł, 


ODDZIAŁY: KRAKÓW. ul Pijarska 4 Telefony: 165-00 i 171-50 
L. 15; KATOWICE: Administracja ul. Piastowska 9 tel. 


10-go Lutego dom mż Pętkowskiego tel 11-60 CZĘSTOCH 
Sienkiewicza nr, 46, tel 171,  SKARŻYSKO: 


Prenumerata: z kosztami przesyłki poęztgwej (zł: avgr. 50 miesięcznie 


7-17, Redakcja ul 


w dalszym ciągu. Na ulicach miasta odbywają Się ciągłe demonstracje niepod- 


ległościowców cypryjskich. 
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Oryginalna kareta ślubna 


ranie 3 W. czasie ślubu naczelnika straży ogniowej w Reading, w Anglii, miast karety 
y użyto przy przejeździe młodej pary 2 kościoła do domu — wozu strażackiego, 


TOMASZÓW MAZ, uł, Polna Nr. 11 tel, 168. 


un —  —— —— 
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Zgon Or-Ota 


W Warszawie zmarł znakomity poeta 
Artur Oppman, ogólnie zaany pod pseu- 
donimem Or-Ot. Urodzony w r. 1867 
' wcześnie ujawnił szerokiemu ogółowi 
(swój talent, Już w roku 1888 wychodzą 
iego „Poezje“. Szybko potem następuje 
cały szereg nowych wydawnictw, jak 
„Na obcej ziemi“ (1891 r-), „Stare mia- 
sto“ (1892), „Pieśni* (1894), „Wiosenne 
kwiecie“ (1896), „Wybór poezyj“ (1900) 
it. d. W r. 1925 zaczęło wychodzić w 
Warszawie zbiorowe wydanie jego poe- 
zyj. Był on redaktoremi „Wędrowca”*, 
„Tygodnika Ilustrowanego" i „Żołnierza 
Polskiego". — Zdjęcie nasze przedsta- 
wia ś. p. Artura Oppmana. 


19-letnia pilotka angielska Peggy Sala- 
man ustanowiła nowy rekord lotniczy. 
przebywając trasę z Londynu do Kap- 
sztadtu w ciągu 5 dni, 7 i pół godzin. Po 
przedni rekord  uStanowił tragicznie 
zmarły lotnik Glen Kidston, przebywa- 
jac przestrzeń tę w ciągu 6 i 3/4 dnia. 

prezydenta 

Arócntynu 


„_W dniu 8 listopada odbędą się w Ar- 
gentynie wybory prezydenta repubiiki, 
Na stanowisko to kandycuje również 
obecny prezydent, generał URIBURU. 


(Oddział dla całej Małopolski) Ekspozytury krakowskiego oddziału, TARNÓW ul Św Anny Nr, 14 i NOWY SĄCZ, ul Matejki æ 
. Mickiewicza 8. tel. 5-78; SOSNOWIEC: Biuro dzienników Józef Hlawski, ul 3-50 Maja nr 28. BĘDZIN; Biuro: 
dzienników J Hiawski ul Małachowskiego 1; DĄBROWA GÓRNICZA: Biuro dzienników |. Hlawski 3-go Maja nr. 4, ZAKOPANE, Krupówki, dom p W 5 ! 
OWA: Al. Panny Marji- nr. 21, tel. 4-48: KALISZ: Złota nr, 14: RADOM: A, Eifer ul Żeromskiego 25 tel 2-15. 
Mzccka mr. 16 tel, 40; PIOTRKÓW TRYBUNALSKI: ulica Garncarska nr. 3. WŁOCŁAWEK: uw. Anieniego 45 


Krzepłowskegc GDYNIA ulica 
KIELCE; ulie£ 


<ŚĄŚŚŚŚścccc mJ 
i ġa. W tekście 50 gr za wiersz milimetrowy (na stronie 4 szpalty); 
Ogło szenia: nekrołogi 4u gr za wiersz milim Drobne; za słowo 15 ozal 


najmniejsze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy: za słowo 10 groszy. naimniejsze zł 1:20. 
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